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Państwo osmański*. — Kraje „oddani iskie. —
Cirecya.

S e r b  a przeszła w ubiegłym roku przesilenia 
niezwykłe. Na początku stycznia sa.ikcyonował 
król Milan nową nader liberalną k o n sty tuc ję , a 
w trzy miesiące później złożył koronę na rzecz 
swego jedynaka, reiencyę oddał trzem  mężom, 
którzy byli znani jako zwolennicy stronnictwa li­
beralnego, rządy zaś ministerstwu, będącem u wy­
razem kierunku radykalnego, k tóry  był dotąd u- 
ważany za wrogi pizjTętemu porządkowi w kra­
ju i za nieprzychylny dynastyi. Jakie powody 
skłoniły króla Milana do złożenia korony, to do­
tąd jest niewyjasnionein: jedni uwaźiją postano­
wienie ego za krok nierozrnysiny, pochodzący z 
chwilowej niechęci 1 rozgoryczenia, drudzy sądzą 
że postanowienie* to wynikło z długiego namysłu 
i dokładnego zbadania i ocenienia okoliczności, 
które mu tiki krok doradziły jako jedyny środek 
rab  wania dynastyi.

Stronnictwo radykalne, destawszy się zbiegiem 
potężnych okoliczności do steru władzy poznało, 
iż iiininaw swojem gronie dostatecznej liczby luds 
politycznie wykształconych. Wola wobec potrzeb 
i aspiracyi narodu jest dobra, ale zdolnych wy­
konawców jest baidzo mało. Brak proporcyi mię­
dzy dobrą wolą i przyrzeczeniami —  a środkami 
wykonania sprawia wielki kłopot rządowi, tem 
większy, że obudzonych aspiraeyj wielkoserbskich 
niepodobna spełnić środkami, ktoremi się rozpo­
rządza. a przezorność polityczna, nasuwająca się 
wtedy kiedy się jest u steru, nie pozwala rzucać 
się w odmęt niepewnych losów wojennych, zwła­
szcza że druga część przyrzeczeń, odnosząca się 
do sanacyj stosunków finansowych, krępuje swo­
bodę działania.

Pow rót do kraiu metropolity Michała, znanego 
ze swych skłonności rosyjskich i aspiracyj wielko- 
serbskich, oraz powrót królowej Natalii obudziły 
wieie obaw Zdawało się, że powrót tycb osób 
do kraju spotęguje niechęć Serbów do Austro- 
Węgier, roznieci agitacye rosyjsko-panslawistyczne 
i zakłcct epakój, Obawy te były u rasad iion t. Od­
były się Aiwet rókrm deinons.raeye w duchu 
wielko-serbfltim  pad auspicjam i Ru y l jak uro­
czysty obchód 500-letnier pamiątki bitwy na Ko­
sowem polu, jak zbieranie składek na pomnik 
narofiow v dla bohaterów tam poległych, jak na­
maszczenie młodego króla, jako przyszłego wy­
konawcy zamysłów wielko-serbskieh i t. p. Pogo- 
dzoao się z Czarnogórą. kmra stoi pod opieką 
Rosyi; a 1 Bułgaryą, protegowaną przez Austro- 
Węgrv. rozpoczęto zatargi bez wszelkich podstaw 
jeaynie pod nader naciągniętym pozorem, że Buł- 
garya. gromadząc żołnierzy na doroczne ćwicze­
nia, zamyśla ogłosić się niepodległą, przez to na­
ruszy traktat berliński i zachwieje równowagę na 
półwyspie bałkańskim, więc trzeba jej w tem 
przeszkodzić. Zatargj te, zręcznie podniecane przez 
agentów rosyjskich, mogły były doprowadzić do

rozgoryczenia i wojny, ale przezorność rejentów, 
może przestrogi króla Milana, wreszcie opamięta­
nie się rządu, powstrzymały dalszą agitacyę, 1 
metropolicie nakazały zacnowywac się spokoj­
nie.

Mówiono również szeroko o niebezpieczeństwie, 
zagrażającem dynastyi, ale i to niebezpieczeń­
stwo znikło. Do powstrzymania agitacyj wielko- 
serbstich  przyczyniło się najwięcej zrozumienie 
grozy stanu wewnętrznego. Zwolna pojęto, że 
kraj jest wr rozprężeniu administraeyjnem, a fi- 
na isowo Laidzo zachwiany, oceniono położenie 
istotne i zrozumiano pońzebę spieszenia się 
przede wszystkie m z reorganizacją kraju i z re­
formami ekonomicznemi. Z uznania tej potrzeby 
wynikło zerwanie kontraktów dzierżawnych z to­
warzystwami bankierów zagranicznych o eksploa- 
taeyi ruchu kolejowego i monopolu soli. Aby 
dokonać wewnętrznej reorgamzacyi kraju, popra­
wić warunki ekonomicznego rozwoju, a budżet 
doprowadzić do równowagi, na to potrzeba dłuż­
szego czasu. W tem leży ręko jm ił że Serbia nie 
da się użyć za narzędzie polilyLi rosyjskiej, 
za dźwignię do podniesiania zawiłej „sprawy 
wschodniej*.

W  B u ł  g  a r y i był spokój i porządek. Słowa 
cesarza austryackiego, wypowiedziane do delega- 
cyj wspólnych, pełne uznarna dla spokojnego 
rozwoju, a wkrótce potem podobne pochlebne 
odezwanie się lorda Sa)isbury’ego, przyczyniły się 
niemało do podniesienia powagi rządu bułgar­
skiego w oczach narodu i do wzmocnienia otu­
chy jego we własną przyszłość. Wszeikio zabiegi 
stronnictwa pauslawistycznego, posługującego się 
nawet powagą samego cara nie przydały się na 
n ic ; naród bułgarski wytrwał w spokoju i pracy. 
Z jednej strony 1 'ankow, wybierając się w drogę 
1 Petersburga do Bukaresztu, a następnie do Bel­
gradu, aby stąd kierować agitacyą. powoływał 
się na słowa cara, który przyrzekł wrócić narodo­
wi bułgarskiemu swoją życzliwość i łaskę, jeżeli 
się przyzna w pokorze, ii stan teraźniejszy nie 
jest prawidłowym, więc w konsekwencyi obali 
rząd, usunie księcia Ferdynanda i oczekiwać bę- 
dfcie nowego księcia z polecenia cara ; —  z dru­
giej strony agitacya panslawistyczna podniecała 
wejód narodu aię<ńięć 00 Turcy i i, z a c h ę t ,  go  
f l /  Jhtdsku na rżifiT i fcslęćiSj' aby ogłosili mepocD 
ległość, a równocześnie podjudzała Serbię prze­
ciw Bułgaryi, właśnie dla tego, iż ta zamyśla 
otrząść się z wszelkich zobowiązali międzynaro 
dowych i naruszyć równowagę. Intryga na sze­
roką skalę była ułożona, sidła zdradne ze wszech 
stron były przebiegle założone. Atoli zdrowy 
zmysł i wczesne przejrzenie i zrozumienie za­
mysłów nieprzyjacielskich ochroniły naród od za­
plątania się w te sidła. Rząd w ybrnął szczęśli­
wie z tego kłopotliwego położenia i odzyskał 
swobodę i taką pewność swego stanowiska, że ze­
zwolił' na wyjazd księcia we wrześniu poza g ra ­
nicę kraju, a z t, zw. misyą Dołhorukowa dał 
sobie łatwo sam rade, bo mu kazać co rychlej 
opuścić Bułgaryę.

W ielce charakterystycznem  o stosunku Bułga­

ryi do Rosyi j^s t odezwanie się prezesa gabinetu 
ts tam buło w a podczas rozpraw nad ułożeniem od­
powiedzi na mowę troj&wą księcia w sobrauiu. 
Na wniesek stronnictwa .opozycyjnego, dążącego 
do pojednania się z Rosyą. oświadczył on mniej 
więcej, że Bułgarya zaw-» gotową jest do pogo­
dzenia się i po jednania^ Rosyą, bo pamięta o 
wielkich zasługach tejż(i Rosyi w oswobodzeniu 
Bułgaryi, jednakowoż 1 jTpoczuwAiąc się do ża­
dnej winy wobśc Rusyfpiiu uznaje potrzeby upo­
karzania się przed carem, a na powtórzenie takich 
eksperymentów, jakie sję działy po usunięciu z 
tronu ks. Aleksandra, pc raz drugi zapuszczać się 
liema najmniejszego jfcjniaru. Błąd popełniła 

Rosya, wina jest po jej stronie, ona też powinna 
Diei wsza okazać chęć zbliżenia się do Bułgaryi. 
każdy  dowód życzliwości Rosyi do istniejącego 
stanu rzeczy powita lZąd bułgarski z szczerą 
wdzięcznością.— Taka odprawa żądań szczupłego 
stronnictwa opozycyjnego „y  wołał a oburzenie w 
dziennikach rosyjskich -ale przyczyniła się do 
podniesienia powagi rzałfu

Op ócz utrzymywaniem spokoju 1 porządku w 
kraju i czuwaniem nad ustawicznemi knowaniami 
rosyjskiemi, zajmował się rząd rozszerzaniem wa­
runków ekonomicznego rozwoju kraju i wzma­
cnianiem siły ZDiojnej. Pod pierwszym względem 
po ukończeniu kolei 1 Carybrodu do W asarsla 
dla połączotna linii międzynarodowej z Wiednia 
przez Serbię i Buigaryę* kii Konstantynopolowi, 
wziął się do budowy kolei z Jam boli ku Burgasowi 
nad moizem dla ułatwienia wywozu, pod drugim 
względem wystarał sięć^ uchwałę sobrania, po­
większającą liczbę wojska i zamówił za granicą 
nową bron i nowe zapasy wojenne. Dla wyko­
nania tych zamysłów wystarał się o pożyczkę za- 
gianiczuą w kwocie 30 mil. franków. Pożyczka 
ta jest dowodem że finansowy świat zagraniczny 
ufa przyszłości B ułgara. Tak oceniły tę rzecz 
szczególnie dzienniki rosyjskie, a nawet sam rząd 
rosyjski, »korc po długiem milczeniu zdobył się 
na uwiadomienie iządów europejsLich o swojem 
ppawnem zastrzeżeniu jjęzeciw tej pożyczce. Ale 
i to zastrzeżenie nie wjjywarłc żadnego skutku 
Bułgarya wbrew wsz“ 
rosyjskim pójdzie 
rozwoju j  postępu

"*G 1 e <£y a w rok’ 
kreteńską, marzyła ^

laznych nad wprowadzen.em porządnej adinini- 
stracyi.

Mimo asniracyj paiiheleiiskich, choćby Delyan- 
nis ponownie dostał się du wiadzy, Grecya za 
chowa się spokojnie dopóty, dopóki Serbia i Buł­
garya nie rozpoczną wojny z Turcyą.

C z a r n o g ó r a ,  chociaż drobniutka, może się 
szczycić tein,że panującyjejksiążę Nikita został przez 
cara nazwany jedynym przyjacielem i sprzymie­
rzeńcem. To odznaczenie udzielił car księciu mo­
że głównie dla tego, aby go podiiieść w opinii 
Rosyan z powodu nawiązania z nim stosunków 
fam ilijnych bo i bez tego odznaczenia Czarno­
góra byłaby po dawnemu pozostała posterunkiem 
Rosyi na półwysoie bałkańskim. Zaszczyt ten, 
wygłoszony przez cara, 1 ustawiczne zapewnienia 

,-dzienników rosyjskich o życzliwości potężnego 
narodu rosyiskiego do braci Czarnogórskich n:e 
przydały się wcaie do nakarmienia ludności, któ­
rą już dwa lata z rzędu nawidza nieurodzaj. 
Głód i nędza w kraju zmusiły blisko siedm ty­
sięcy ludzi prosić o przytułek w Serbii. Może 
drugie tyie rozbiegło się po innych krajach pół­
wyspu bałkańskiego i dalej jeszcze, aby szukać za­
robku. Składki w Rosyi na Czarnogórę robie wiele 
hałasu, ale nie przynoszą pomocy.

„lisi M

om 1 przeszkodom 
y- : drodze

sprawą
jsp y , a

ewentualnie o rozszerzeniu granic w kierunku ku 
Albanii i Macedonii Rząd spodziewał się, że no­
tą swoją do mocarstw wywoła inierwencyę, ale 
się zawiódł w oczekiwaniach. Spełnienie nadziei 
panheleńskich trzeba było odłożyć na później,— 
kiedy się korzystniej ułożą okoliczności. M ał­
żeństwo królewicza grećtiego z siostrą cesarza 
niemieckiego, który sam przybył na uroczystości 
ślubne, przyczyni się do utrwalenia dynastyi. Ga­
binet Trikupisa trzym a się już trzeci rok u steru 
władzy, mimo silnej opozycyi pod kierunkiem 
Delyanissa, który szczególnie pndczas powstania 
kreteńskiego podkopywał byt jego i wytrwale 
pracuje nad uregulowaniem finansów krajowych, 
nad uzupełnieniem sieci dn)g bitych i koiei że-

ff i e d e n  17 stycznia.
(§.) Ugoda czesko-niemiecka ma być tak dobrze, 

jak c z y n e m  d o k o n a n y m ,  po ubiciu sprawy 
językowej na wczorajszem popołudniowem posie­
dzeniu konferencyi. Stało się zatiiin to, czego po 
co raz bardziej piętrzących się trudnościach 
wczoraj jeszcze nikt się nie spodziewał. Zasługa 
w porozumieniu co do sprawy 'ęzykowej na­
leży się bezsprzecznie rządowi a względnie mi­
nistrowi sprawiedliwości k r . S c h  ó n b o r  n o 
w i, który zdołał sprowadzić spór językowy z wy­
żyn teoryi na praktyczne pole. Przyznać trzeba 
w ogóle, że rząd czynił jak. najgorliwsze i naju­
silniejsze «iarania, ażeby w poszczególnych kwe- 
styack uffodj- pniynrIt\ó lub prryn«.rmj,nej
sporne strony. D z i e ł o  t o  m i a ł o  s i ę  u d a ć  
r z ą d o w i  p r a w . e  w z u p e ł n o ś c i ,  zatem 
akcya ugodowa lir T a a f i e g o  uwieńczoną zo­
stała o tyie dobrym skutKiem iż pomiędzy Niem­
cami a Czechami przyszło do zawarcia prelimi- 
naryjnych punktacyj.

Obawa, jaką wyraziłem w ostatnim liście, mia­
nowicie co do tego, że rokowania językowe cze­
sko-niemieckiej konferencyi sięgają daleko po 
za granice królestwa czeskiego, zuachodzi p rę­
dzej, aniżeli się tego było można spodziewać, 
uzasadnienie w donieaieniu dzienników wiedeń­
skich, że niektóre postanowienia konferencyjne, 
odnoszące się do sprawy językowej załatwione 
będą w Radzie państwa przez wniesienie doty­
czących przedłożeń rządowych. Z tego wynika, 
źe ustawa państwowa określi częściowo prawa ję ­

zyków kt-ajcwych, że mutatii, mutant, a może 
otrzymać w podarku z rąk obecnego gabinetu 
cos w rodzaju — „dsmscht t>taatsi,pr1ach(“ albc 
„deuische fmgangsprache des S ta a ta u.

Caveant comulei .‘.*j & to tembardziej, że jeżeli 
czesko-niemiecka ugoda przyjdzie istotnie do sku­
tku oadzida ona niezawodnie W kierunku ra ­
dykalnej zmieny położenia parlam entarnego w 
ogólt a może i zmiany gabinetu pfzez powoła­
nie ao jego składu „ l u d z i  u g o d o w y c h . *  

Półurzędowe inspiracje miewający niekiedy Sze- 
pea %Tagblatt“, mówi o tem nawet bardzo w y­
raźnie.

Zawołać należy zatem jeszcze raz z szczegól­
nym naciskiem : „caoeant consutts' pod adresem 
„ K o ł a  p o l s k i e g o *

Dowiaduję się z dobrego źródła, fe n a m i e ­
s t n i k  c z e s k i  hr .  T h u n  m a  s t a n o w c z o  
u s t ą p i ć .  Kto będzie jego następcą, o tem nie 
me jeszcze nic pewuego.

W a r s z a w a . 14 stycznie .
Dobrze się nam zaczął rok nowy. Od 2 sty­

cznia na ko>ei warszawsko-wi ideńskiej język rosyj­
ski panuje tak wszechwładnie, że nawet g&rsonom 
w bufetach me wolno rozmawiać z pui bcznośda 
po polsku. Wolno za to konduktorom po poisku 
rozumieć i na pyianir polskie odpowiadać — a.e 
po rosyjsku. Niechby żandarm dosłyszał, już nie 
konduktora, ale zwykłego chłopca, roznoszącego 
gazety, a zachęcającego do kupna mową polsku.— 
chłopiec poszedłby precz. A k on doktorowie są uak 
przelęknieni gwałtownością nacisku, że nawer na 
osobności lękają się odpowiadać w jezyjru ^ czy ­
stym. Jak  zadekretowano w Petersburgu, żeby 
tu była Rosya, zupełna Rosya, me zostawiająca 
najmniejszych nawet zakątków Polsce —  więc 
się fabrykuje Rosyę pod czuj nem okiem żandar­
mów , przejeżdżających patryotow rosyjskich i. 
wszelakiego m unduru, ja k  dwad-ieśęia lat tem u 
gwałtownie wznoszono na pograniczach cerkwde, 
aby cudzoziemcom dać widok Rosyi, „korennej* 
Rosyi z cerkwiami, popami i d rakam i: jak póź­
niej przebierano poczciwego chłopa pol»idegc‘v  
strój arteilszczyka na komorze posługi\j§ lego aby

p Jjt -*»»» (gGcLą nrłę p r -  'T-^/CZa^IlO r n j r L

nie widzieć Polskę, tak teraz na gwałt, unkorało 
się zniszczenie służby drogowej wyguapm języ­
ka naturalnego ludność', która z linii komunika­
cyjnej korzysta, i pokostem u rzędowo-narodowym, 
przywiezionym z Petersourga. pociąga się wszy - 
stko i wszystkich. Na wagonach oć dwóch lat, 
już mamy same tylko napisy rosyjskie, 1 jedy- 
n it wskutek zażalenia dyrekcyj kolejowych nie­
mieckich przywrócono z?mazane już z wyższego 
rozporządzenia, a wielce dia państwa rosyjskiego 
niebezpieczne litery W. W., po których E uro­
pejczyk poznawał do jakiej drogi żelaznej wagon 
dany naieży. Walcząc tak z p o l s k ą  i n t r y g ą  
na wagonach, nie zapomniano, że może ona 
wejść nawet w świstawkę na lokoinotywie Pół 
roku temu ' nakazano zmienić urządzenie i teraz 
już poc.ągi odchods ące lub przychodzące nie od-
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C zekała ....“
N O W E L A

prze*

M A R T Ę  W A L I G Ó R S K Ą ,

(Dukani im  e '

Kiedy Karolciu wróciła z cieni, długo z nia je­
szcze matka przed spoczynkiem gadała. Dziewczy­
na (czy „panienka*) rozszlochała aię wzruszona 
jej doLrocią i ściskała m atkę, aż zwilgotniała od 
łez beżowa katanka szanownej rodzicielki.

Na uspokojenie dostała „do poduszki* kromkę 
chleba grubo powidłem nałożonego i spory garn- 
czek maślanki do popicia.

Skutkiem' rozmowy matki z córką było, że 
Antoni nazaiutrz zamiast w sieni, znalazł się w 
izbie wójtostwa, a w n.edzielę przyszli swaty, le­
śniczy z ekonomem, „jak się patrzy* oświadczyć 
pana pisarza

Zostali mile przyjęci, wójt robił minę, wójtowa 
w czepku z fiołkowenil wstęgami krygowała się i 
ssa<ieita z miejska, tylko Karolcia % ciemnemi 
pąsam* na policzkach, spoglądała oczyma na 
wieizch wysadzonemi, jakby z przerażeniem ja- 
kiemś lub oólem ukrytym. Nic dziwnego, bieda­
czka miała odświętnie ściągnięty figurę.

Gospodyni zastawiła m iód , cielęcinę na znnno. 
ogórki kwaszone i kołacz z serem. Wódki wcale 
n ,e podała j bo się ba ła , żeby ją kto o cĄ »m- 
3et*>u nie posądził. Wieczorem przyszła ekono- 
mow* z córkam i, wójt i Antoni chcieli muzykę 
sprow adzić, bo im się dziwnie zrękowiny na ci­
cho wj-awd/y, aie „panjp* tjanowczo oparły się 
tawemu „erdynaryjnemu* projektowi. Stanęło na 
tem, że posłano po ogrodniczka, który szczegól­
nie grywał 1* harmonii i przy dźwięku tego szla­
chetnego tnstrum entu tańczono do północy.

Sam a nawet wćjtowa nj8 e d r a j .ła się z pa- 
3 * ekonomem obrócić na zrękowinach jedyna-

9 M ł f »  tylko Karolcia nie dzieliła ogólnej we- 
•''***■*. szeptała wprawdzie i chychotała po ką- 

z ekonomczankami, nie był tu jednak szcze­

ry śmiech dziewczęcy, ale stłum iony wychodził j 
z uciśnionych jej piersi.

Dopiero gdy goście się rozeszli, ona zrzuciła 
co prędzej niebliski tybetowy kaftanik i oswobo­
dzona z kajdanów elegancyi... zjadła bajeczny ka­
wał placka serowego i ogryzła wszystkie kości, 
bo te tylko zostały z cielęciny.

Wieść o zrękowinach w ójtow ej z pisarzem roz 
niosła się po wsi ze wszystkiemi szczegółam i, 
powtarzana przez tych , Lorzy tworząc galeryę 
pod oknami, widzieli wszystko.

Dziewczęta gwarzyły o tym doniosłym fakcie 
wczesnym rankiem przy studni.

— Wódki ci nic nie stawiali, jeno miodu, toiela 
kto zeebriał —  prawiła jed n a , a inne słuchały 
ciekawie

—  Pono po harmonii hu la li, — dorzuciła 
druga.

—- Bo to przecie nie chamstku c*órka zręko- 
wałe, sie , żeby jej baszy huczały, —  przedrze­
źniając wójtową, wtrąciła rezolutna Józka.

Śmiech serdeczny zawtórował jej słowom. 
Ucichły, bo do studni zbliżyła się Jagusia, tyl­

ko szeptać między sobą zaczęły, spoglądając na 
mą, znacząco.

Ścisnęło coś za serce sierotę.
—  Czegóż tak na mnie spozieracie ? —  zapy 

łała z gniewnym  niepokojem.
Milczały.
— Cóż to skrjw ać przed n ią? —  oz wała się 

nareszcie rezolutna Józka; — juści, tak, czy tak* 
dowie się przecie,...

Resztę trudno było wykrztusić wygadanej dzie
wczynie.

Jagosia stała blada i milcząca, przerażone 0- 
czy wlepiając w mówiącą. W zroku tego nie mo­
gła znieść Józka; zbliżyła się do sieroty.

— Biednaś ty Ja g o ś ! — zaczęła, inne głowa­
mi kiwały z politow aniem , — trza ci było za 
Pałkę iść, Jantoniego... z wójtowną wczoraj za- 
sw atali

Nie drgnęła naw et, tylko z bladości aż pm  
w'ie zcieleniała. Gdy przyszła kolej na nią, spu­
ściła wiadro, napełniła konewki i słaniają: się 
trochę , jakby ją  nosidła bardzo uciskały , zawró­
ciła do dpmu.

Dziewczęta powiodły za nią oczami, w których 
malowTaiu się współczucie z ciekawością i w md-

czeniu , jakby kto urzekł ich wesołość, porozcho- 
dziły się w różne sfronj Dorozrzucanej wiossi.

Wczesny zmrok zimowy ociemnił ziemię, kiedy 
Jagosia zakładała się pod okna kancelaryi. Oczy 
ej błyszczały jak głodnej wilczycy, w dłoni sko­

stniałej od zimns. ściskała... kawałek papieru, je­
dyną po Marcinie spuściznę.

W nętrze kancelaryi oświetlała lampa stojąca na 
stole, przy którym siedział Antoni pochylony nad 
pisaniem. Od czasu do czasu podnosił głowę, 
kładł pióro biorąc papierosa, wyciągał nogi i spo- 

},dał prosto w okno z uśmiechem zadowolenia. 
M arzył o czerstw ej, młodziutkiej w ójtow nie, 

czy o jej pieniądzach i gm neie , w każaym ra­
zie był to uśmiech szczęścia. Jagosi szedł w sa ­
mo serce i kłuł ją  tam niemiłosiernie. Przed 
wzrokiem Antka cofała się w cień, bojąc się być 
dostrzeżoną, cnoć po to właśnie przyszła. Gdy 
zpów pochylał się nad p ia n ie m , wracała na da­
wne stanowisko, a naw et parę razy wzniosła do 
góry rękę. z papierem, jakby grożąc wiarołom­
nemu.

Trwało to dosyć długo,‘sierota skostniała? mro- 
zju, choć ogień wewnętrzny ją palił, aż naraz 
śjnieg zachrnpał nod czyjenrś stopami i wójt uka­
zał się na ścieżce, wiodącej do k»neela-y..

W szedł —  pogadali coś z pisarzem, szukali 
jakiegoś papieru, Antoni 'zagasił lampę, zakręcił 
klucz w zamku i obaj poszli w stronę wójtowe­
go domu. . IA

Sierota została sama w ciemności. Dygotała 
ż zimna i żalu.

  Jutro wrócę — mówiła sobie, wlokąc się
do domu.

Codziennie powtarzała te wycieczki, zawsze 
brakło jej odwagi wejść do wnętrza. Próbowała 
przez oitno Kartkę Marcinową wsunąć, daremuie... 
szpary lód szczelnie wypełniał.

A przecież to była ostatnia jej deska ra tunku .. 
Żywi nie ujęli sie za krzywuą sieroty, klątwy 
nieboszczyka może się ulęknie... zdrajca.

Tymczasem drugi już raz wójtowna z pisa­
rzem „spadli z am bony11. Nie było czasu ao stra­
cenia, wesele za tydzień

Przyspieszonym krokiem szedł Antoni z kau- 
celaryi do swojej panny. Śnieg za^zał pruszyć, 
dęło trochę, — ciemno było i cicno dokoła.

Naraz cień jakiś wysunął się z zadymki, po­
stać zamaiuiona zbliżyła się do niego 1 szorstka

dłoń wetknęła mu w rękę kawałek papieru. N im  
zdołał się opatrzeń, już znikła w ciemnościach, 
tylko jęk boLsny ozwał się opodal Jęk ten przy­
pomniał mu Jagosię i pożegnanie, gdy szedł „do 
losow*

— Czego ona chce odemnie ? — m yślał z gnie­
wem — toż chyba panią pisarzową zostać nie 
miała w głowie?...

Jakoś mu się jednak nieprzyjemnie zrobiło.
Przyszły mu na pamięć zimowe wieczory, któ­

re trzy sieroty razem spędzały. Dziś też wieczór 
zimowy, on sam jeden na pustej drodze, —  
gdzieś w śniegu jęczy Jagosia — a może... m o­
że duch starego Marcina cicho płynie za nim, 
szepce o zemście nad tym, co nie dotrzym ał wia­
ry sierocie...

W iatr huczał, zdzierając z ziemi śnieg i p ę ­
dząc go w górę, mokre płaty co chwiłf, z nie- 
uaeka padały na policzki, za kołnierz byłego wo­
jaka. W strząsał się za każdym razem od s x p  do 
głowy wilgoć śniegu robna na nim wrażenie do­
tknięcia nieboszczyka. Juź nog’ chwiary się pod 
oim, przerażenie tamowało oddech, czuł, żt JKai- 
cin z tamtego św.ata przyszedł zimną nad mm 
usypać mogiłę, gdy... światełko zabłysło przez 
mgłę zadymki, pies szczeknął raz i druei i wy- 
Óiegl, skomląc radośnie naprzeciw miłego gościa. 
Antoni odetchnął. —

Za chwilę owionęło go przyjemne ciepło do­
brze opalonej izby. Śmiał się w duchu sam z sie­
bie, popijając herbatę % harąkitm  i okalając ra ­
mieniem pulchną kibić Ifarolki.

Spuścizna pc Marcinie spoczęła zapomniana na 
dnie kieszeni 1 nazajutrz wraz z innem i św istka­
mi kancelaryjnem: poszła do kosza, a z ta m tą d ... 
na śmietnik.

lichej przyodziewy. parę złotówek zaw niętycn w 
szmatkę schowała w zanadrze, pierzynę zawiąza­
ła w płachtę, zarzuciła na plecy i pusż«s...

Szła i szła, póki nie stanęła przea cm entarną 
bram ą. —  Zamknięta była... k tob j tu ćneiał 
umierać, kiedy takie wusale wc wsi.

Przeszła przez rów okopany dokoła, a choć w 
śnieg wpadła po kolana, nie zważała na tc.

Zastanowiła siY enwilę. — Gazie szukać mo­
giły bez znaku... pod śniegiem ?...

—  Tu, wtU  tego krzyża wiehriego, gdzięsn ie­
daleczko było... — chyba tu bo ją  col ciągnie 
okrutnie, żeby nklękła. —

Padłu na kolana i głośnym wybuchła p ra­
czem ,

—  Idę, idę w swlat tatusiu —  mówiła łk a ­
jąc, — odejdę was, ostaebię pole zasiane; wianr 
moje sieroce... Czekałam, czekałam, o; docmhaid- 
kem  się.. Piee nie zapłacze pc mnh, Tanfśiu, 
i»...tusiu.... —  /

Łkanie rozrywało jej piersi.

Zadzwoniło, zahuczało we wsi, kto żył, w ybie­
gał przed dom, choć mróz nie żartował ’i szczv- 
pał jak macocha. Saneczki za saneczkami m knęły 
pc gościncu, pełne dostojnych weselników, mu 
zyks, z miasta cięła mazura, bo sztajer *) surowo 
był wzbroniony przez wójtową.

Ar*o.. to i już! — jak we śnie powtó-zyła 
jagosia  przyglądając się paradzie z za płotu 

Weszła do izby, wyjęła za skrzynki parę sztuk

| *) Ulubiony cnłopski taniao rohzaj walu-a.

c opciowa wróciła, do izby, napatrzywszy 1 
wesela, dokąo tylko mróz iei nóg n ie ; ubezwi 
dnił. Spoj-zala w otwartą, pustą śk ^ y n k ę  —  t  
łóżko ogołocone z pierzyny.

— Oie, cie, cie, —  mówiła, k iw a li  głową -  
zabrała się 1 poszła... Ano dobrzt zrobiła, tu t 
ięi ludzie spokoju nie dali.

—  Ale komu też żyto ze orać z jej morgi pr«; 
sadzą?... ciotce, czy m nie?— Tnści, że min 1 ■ t 
u mnie zimowała.

Błyski chciwości prz“Lkgły w rblak łe  źrebi) 
komornicy.

W rona siadła na ram ieniu krzyżu 
krakaniem źegnań sierotę..., Niech j 
gdy me wraca, hc i po co? Ta, c< 
inorgl .pow ita ją  krzywo... A ptopi 
spotykać nie będzie —  ą mogiła 
czy tak chwastem  zarośnięta.

Brzozówkę, w sierpniu 1889.

k o n i e c .
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zywają się inaczej tylko tak, jak w Klaźmie lub 
w Wiażmie. Generałowie i urzędnicy w y*s* za 
w ierną służbę w tym kraju powinni mieć już do 
dna w yczerpaną przyjemność złudzenia, że się 
znajdpją w Rosyi. Żaden w zgląd poważny na 
dziś nie usprawiedliwia srożącego się obecnie rusy­
cyzmu. Chłop nie zamieni się w Moskala przez 
to, że konduktor po rosyjsku spyta go o b ile t; 
rzemieślnik warszawski spluwa na te nowe po­
rządki i wywołuje nawet zajścia,' choć tylko 
umiejscawiające się po wagonach, gdy do niego 
przemawiają w języku państwowym usta jeszcze 
polskie; inteligencya czuje tylko żywiej ucisk 
przenikający iuż do najbłahszych stosunków ży­
cia. Polityka zgoła obeszłaby się bez rosyjskiego 
języka na kolei. Pożąda go tylko pycha wielko- 
rosyjska, ta cyniczna pycha, która zdeptawszy 
praw a narodowe i ludzkie, chce teraz nawet ze­
wnętrzny w ygląd kraju odmienić, aby w siebie 
i w Europę, choćby' tylko w tę podróżującą ko­
lejami ielaznem i, wmówić, że tu jest Rosya i ni­
gdy nic więcej prócz Rosyi nie było.

Wścieklizna doszła do tego, że nawet służbie 
lekarskiej drogi żelaznej warszawsko-wiedeńskiej 
narzucono język państwowy. Kartki wzywające 
chorych, dziennik bieżący chorób, zawiadomienia 
wychodzące od otrzymujących pomoc i lekarzy — 
wszystko musi być pisane po rosyjsku. Rzecz 
prosta, że gdzie nawet tak niewinny, czysto hu­
m anitarny wydział służby, rosyjskim językiem 
przemawiać musi, właściwy zarząd innego znać 
i używać nie może. W szystkie księgi, dzienniki, 
odezwy, poleeenia, sprawozdania, nawet najdro­
bniejsze bieżące raporty w służbie drogowej mu­
szą być pijane w  języku urzędowym. Z żalem po 
wiedzieć potrzeba, że dyrekcya nie uczyniła wszyst­
kiego, co miała w swej mocy, aby chociaż gw ałt 
i bezprawie zaznaczyć i choc odlegle sumieniu 
narodowemu przynieść zadowolenie oporu i pro- 
te itacji, nie pytając o to, czyby opór ten i pro- 
testacya skutek jaki mieć mogły, czy nie. Każdy 
z tych panów zarządzających dba o swoją posadę 
więcej, niż o honor narodowy, każdemu dobrze 
jest opływać w tysiącach i dziesiątkach tysięcy 
rubli, każdy gotów być takim samym dyrektorem 
rosyjskim, jak był polskim. Gorliwość nawet u- 
przedzała żądania. Jeden  z naczelników wydzia­
łowych biura centralnego w Warszawie jeszcze w 
końcu 1888 r. egzaminował urzędników : czy są 
zdolni prowadzić czynności swoje po rosyjsku i 
na nowy rok 1889 gotów juz był od siebie zro­
bić to, z czem Moskwa sama rok jeszcze cały 
ezikała. Kiedyś nazwisko jego nie będzie dla ni­
kogo tajem nicą; dziś jeszcze niech ma zadowole- 
L.e, że umiał się urobić na człowieka systematu, 
a nawet ^djejatiela*. Nie przeraża nas ucisk, 
choć straszny: przetrwam y go, dzięki żyjącemu 
w nas i działającemu często mimo naszej woli i 
w iedży duchowi P o lsk i; ale przerażaćby nas mu­
siał npadek charakterów, gdyby nie był wyjątko- 
wem liawiskiem, głównie w sferach karyerowi- 
czow, puszcząjących się na lekki ehleb — jak
kobiety bez wstydu. Między prostą ulicznicą 
takim karyerowiezem nie ma różnicy.

Nie wiem, czy wam doniesiono o smutnym  
wypadku,, który tu się stał w święta Bożego Na­
rodzenia. Alumn sem inatynm  archidyecezyalnego, 
niejaki Lipski, w przystępie obłędu w pierwszy 
dzim  Świąt się um wielkim placu przed
koseiołem Wszystkieh Świętych, w okolicy zamie- 

ikanęj przuz Żydów i napotkawszy gromadkę 
wyznawców Izraela, zaczął ich ewangelizować. 
Zrob to się zbiegowisko, które podnieciło jeszcze 
bardiiej apostolską żarliwość biedaka. Z tłum u za- 
ezęły wychudzić urągowiska, złorzeczenia, śmie- 
ehy i drwiny. Jeden  nawet żydziak, podmówiony 
może przez starszego, cisnął kawałkiem skrzepłego 
błota w waryata, opowiadającego słowo Boże. Nad­
biegła policja. Szczęściem, że lud chrześcijański 
modlił się pod ten czas w kościele: byłoby mo­
że przyszło do nowych rozruehów żydowskich, 
które tak samo wydarzyły się w święta Bożego 
Narodzenia. Dano znać do kościoła. Zjawili się 
księża i uprowadzili biedaka. Chorobliwy stan mó- 
zgn objawił się w nim tak nagle, że zwierzchność 
se m in a m ln a  nie‘m igła wczas przedsięwziąć środ­
ków zapobiegających. Po stwierdzeniu faktu we­
zwano ojca nieszczęśliwego młodzieńca. Można 
sobie wyobrazić boleść rodzicielską. Ściągnięte
opinie lekarzy na podstawie zbiorowego badania 
nie zostawiły żadnej w ątpliw ości: Lipski dostał 
obłędn i ako chorego umieszczono go w szpitalu 
Ja n a  Bożego Zastanawia jeszcze okoliczność. Oto 
w tym  ism ym  prawie czasie inny jeszcze alumn 
tutejszy wpadł w hallucynacyę z ostremi obja 
wami, wszakże bez takiego wstrząśnienia organi­
zmu, jakiemu ulbgł Lipski. Je s t nadzieja wyle­
czenia go w krótkim czasie samem oderwaniem 
od zajęć i trybu życia dawniejszego.

Wiadomości powyższe są zupełnie pewne Po­
głoski, które krążyły o Lipskim zaraz po wy­
padku, miały rozpowiadać jeszcze 6 tem , jak 
nieszczęśliwy młodzieniec darł na sobie suknie, 
ryczał nieludzki i l  głosem, przed ołtarzem roz- 
krzyiowany jęczał i płakał, aż wreszcie wpadłszy 
w nową fhryę, dopiero przemocą uprowadzony 
został. W ypadek w każdym razie smutny.

N om inacje nowych biskupów nie wywarły tu 
wrażenia. Prałatów litewskich ogół tutejszy nie 
ana. księdza Nowodworskiego, nowego nominata 
płockiego, uważają wszyscy za człowieka dorasta­
jącego wysokości stanowiska, które ma zająć. Jest 
on przedewszystkiem księdzem i bardzo mało o 
byw stałem ; ale i ksiądz tzczerze powołanie swoje 
kochający, a przytem  rozumny i jeden z najwy- 
kształceńszych ludzi, jakich  ma duchowieństwo 
polskie w swych rubrycellach —■ daje on rękoj­
mię, że się zdrady nie dopuści. A dziś. przy pa­
nującym systemie fałszu i przemocy, już i to do­
brem być musi. 0  księdzu Awdziewiczn ludzie 
znajacy go mówią, że je s t słaby, a o Zdanowiczu 
m iętym  z W ilna do Petersburga, że nie bardzo 
siln y ; charakterow i wszakże obu tych ludzi ża­
dnych nie stawia nikt zarzutów. Pomimo usilnych 
nalegań Rosyi papież nie chciał przyjąć kandy­
data na arcybiskupstwo mohylewskie, tłómacząc 
się jeszcze potrzebą przeprowadzenia procesu ka­
nonicznego. Jednocześnie z nom inacjam i otrzy­
muje już stanowczą dymisyę poprzednik księdza 
Awdziewicza, pięknego wspomnienia w roczni­
kach narodowych, ksiądz piskup wileński H rynie­
wiecki. Papież upoważnił go do zrzeczenia się 
biskupstwa — bez ezego nominacya następcy nie 
byłaby możebną. Oczywiście tak niebezpieczny 
buntownik n ° może byc z wygnania uwolnionym 
inaczej, tylko aby pójść na nowe wygnanie. Prze­
pisano mu już m arszrutę w towarzystwie żandar­

Kraków, 19 Stycznia 1890.

mów. Będziecie go mieli w Galicyi przez Pod 
wołoczyska. 7i oszczędności i nienawiści dano do 
stojnemu pasterzowi nadzwyczaj lichy zasiłek do­
żywotni: 2000 rubli, a według innych nawet tyl­
ko 1500 rubli. Będzie je pobierał o tyle, o ile 
się nie okaże winnym buntowniczych zamiarów i 
myśli.

Karnawał w biegu, mimo influenzy, gotów z nią 
współzawodniczyć. Towarzystwo prawidłowego po 
lowania w salonach zimowych w pałacu Blanka 
urządza polowanie na dudków polskich, przy zie­
lonych stolikach i przy kieliszku wina. Najgorli­
wszym reprezentantem  Polski w tej moskiew 
szczyźnie, urządzonej przez żandarmów, jest wielki 
blagier, pędziwiatr i w ogóle człowiek nader lichy, 
znany w mieście adwokat.

Z akcyi ugodowej.

Sprawozdanie urzędowe z czwartkowych kon- 
ferencyj ugodowych b rzm i: „ O b r t d j w  s p r a ­
w a c h  s ą d o w n i c z y c h ,  p r o w a d z o n e  w 
d a l s ż y m  c i ą g u ,  u k o ń c z o n o ;  przedyskuto­
wano również ustawę o językach krajowych w 
urzędach autonomicznych." Krótki ten biuletyn 
usunął poważn* obawy, że cała ugoda czesko- 
niemieoka rozbije się o kwestyę języka urzędo­
wego, którą na konferencyach objęto ogólną ru­
bryką „spraw sądowniczych." Skoro więc rubrykę 
tę załatwiono a delegaci obu narodów biorą udział 
w dalszych obradach, wniosek więc prosty, że 
musiano w najbardziej piekącej i drażliwej kwe- 
styi zgodzić się ija propozycye, z jakiemi wystą­
pił rząd na czwartkowej konferencyi. Nadto zna­
czące jest również odwołanie wiecu wyborców 
niemieckich, oznaczonego ua 26 t. m., gdyż za 
powód odroczenia wiecu podaje komitet wyko­
nawczy tę okoliczność, że skutkiem toczących się 
conferencyj ugodowych . z m i e n i ł a  s i ę  s j -  
t u a c y a "  tak, że przed wiecem odbyć musi po­
siedzenie klubu sejmowych posłów niemieckich, 
wybranych przeważnie przy ostatnich wyborach 
uzupełniających. Najwidoczniej więc zgodzili się 
delegaci niemieccy na pewne punkta, nadające 
nowy zwrot stosunkom niemiecko-czeskim, a 
zwrot ten nie musi być niekorzystny dla Niem­
ców, skoro nis zrywają układów.

Równocześnie ani czeskie, ani liberalne dzien­
niki wiedeńskie nie łudzą się pod tym względem, 
akoby załatwiono stauowczo i raz na zawsze 
cwestyę języka urzędow ego: ułożono raczej pre- 

liminaria pokojowe, niż zawarto pokój. „Posunął­
by się za daleko, pisze Politik ktoby wczorajsze 
porozumienie uważał za podstawę pokoju wieczy­
stego za uchylenie przeciwieństw raz na zawsze 
Zdaje się raczej, że raz uchwaloną podstawę dla 
iroponowanej zmiany dopiero w praktyce t r z e ­
ba b ę d z i e  w y p r ó b o w a ć  i że teim in tej 
bróby wyznaczyć trzeba będzie na lat k ilk a . . .  
Nie można tu mówić o zawarciu pokoju, lecz o 
ułożeniu preliminariów pokojowych z równocze- 
snem stworzeniem pewnego modus mrendi któ 
ry żadnej ze stron spornych nie zmusza do o- 
puszczenia jej zasadniczego stanowiska." Ten 
sam dziennik donosi, że do porozumienia na kon­
ferencji czwartkowej przyszło dlatego, że dele­
gaci niemieccy o d s t ą p i l i  o d  p i e r w o t n ś g c f  
s w e g o  ż ą d a n i a , '  a b y  k w e s t y ę  j ę z y k o ­
w ą  z a ł a t w i o n o  p r z e z  w y d a n i e  u s t a ­
w y  p a ń s t w o w e j .  Za podstawę ugody przyję­
to miejscowe potrzeby poszczególnych okręgów. 
Organ staroczeski zapewnia swoich przyjaciół po­
litycznych, że doświadczeni ich przywódcy n i e 
z r z e k l i  » i ę  u z a s a d n i o n y c h  h i s t o r y c z ­
n y c h  p r a w  n a r o d u  i że porozumienie osią­
gnięte obecnie opiera się na niezbędnych warun­
kach rozwojm narodowego, jak niemniej liczy się 
z wymaganiami państwa."

Podobnie też twierdzi Hlas N aroda.ie  „spore 
npłynie czasu, zanim uchyli się w praktyce wie­
le punktów spornych." Ten sam dziennik dono­
si, że w sesyi dodatkowej sejmu czeskiego, w 
najbliższym czasie odbyć się mającej, nie wezmą 
jeszcze udziału posłowie niemieccy, lecz uczynią 
to dopiero w sesyi jesiennej.

Z wielkiem umiarkowaniem przyjmują wiado­
mość o czwartkowych obradach młodoczeskie 
N ar L isty  jako wielki sukces witając „powrót 
Niemców do Sejmu czeskiego".
„Byłoby dla jedności Czech szkodliwem, pisze N . L . 
gdyby się Niemcy odzwyczaili od sejmu. Tyle da się 
powiedzieć o wczoraj osiągniętem porozumieniu, 
że stanowi ono ważny ustęp z historyi narodu i kra­
ju czeskiego, a nie mniej i z państwa austryac- 
kiego."

Zarówno w czeskich, jak w niemieckich dzien­
nikach, pojawiły się równocześnie wieści, zapowia­
dające zmiany pewne w administracyi Czech, a 
nawet w ministerstwie. Politik donesi że w ko­
łach politycznych obiega pogłoska, iż celem 
współdziałania w przeprowadzeniu ugody po­
wołani zostaną także niektórzy z przywódców 
stronnictwa niemieckiego.

W ytłom aiżalną byłoby także rzeczą, gdyby 
sprawdziły się wiadomoścj o ustąpieniu hr. T h u- 
n a ze stanowiska namiestnika Czech. Następcą 
jego ma zostać „osobistość obojętna, n it należąca 
do żadnego stronnictwa", podobno ktoś z w y ­
s o k i c h  s f e r  w o j s k o w y c h ,  a nowemu na­
miestnikowi dodany ma być do boku urzędnik 
zaufany z bezpośredniego otoczenia hr. Taaffego, 
który zaszczycał g o ' dotąd swojem zaufaniem. 
Wiadomość tę w różnych odmianach znajdujemy 
we wszystkich niemal dziennikach wiedeńskich.

O ile dowiedzieć się m ożna było z kwestyonaryu- 
sza. przesłanego każdemu uczestnikowi ankiety, 
wejdą pod obrady głównie następujące kwe- 
s ty e :

1 . O ile dałby się uprościć system naukowy 
w gimnazyach austryackich przez zaprowadzenie 
j e d n o r a z o w e j  nauki takich przedmiotów, któ­
re obecuie bywają traktowane w tych szkołach 
za dwoma nawrotami, a m ianow icie: h i s t o r  y a 
p o w s z e c h n a ,  m a t e m a t y k a ,  f i z y k a  i 
h i s t o r y a  n a t u r a l n a .

2. Ozy należałoby napowrót przywrócić przy 
egzaminie dojrzałości historyę powszechną i fi- 
zykę.

Teg# drugiego punktu domagali się głównie 
profesorowie innych pruwincyj. lecz także i u 
nas dają się słyszeć głosy w tym  samym kie­
runku.

P r z e g l ą d  p o l i t y c z n y .
K r a k ó t c ,  18 styeenia.

Opozycya węgierska stracha widocznie na ani­
muszu, lub zmieniła dotychczasową taktykę, gdyż 
od samego początku sesyt poświątecznej zacho­
wuje się ze zdumiewającym spokojem. Nawet 
budżet ministerstwa obroty krajowej, przy któ­
rym rok temu tak zażarta toczyła się walka, nie 
wyprowadził wczoraj lewic) ze spokoju. Referent 
komisyjny, Juliusz A n d r a s s y ,  wśród powsze­
chnej uwag; określił cel i zadanie armii uunwe- 
dów W prawdzie pos. 'B e  r c z  e l  domagał się 
„ n a r o d o w e j "  armii honwedów, a pos. Bo l -  
g a r  zajmował się w dłuższein przemówieniu pra- 
wno-państwową stroną ustawy dla obrony krajo­
wej, lecz nawet namiętny zwykle pos. P  o l o n y i 
był tym razem bardzo umiarkowany, gdy się do­
magał, aby oficerowie, przechodząc z armii stałe 
do obrony krajowej, składali przysięgę honwe­
dów. Dzisiaj przemawiać ma m inister Fejer 
vary.

Sprawy szkolne.
(Ankieta u celu zreformowania nauki w  szkołach 

średnich).
Prawdopodobnie wskutek uchwał, zapadłych na 

h zw. Lehrertagu, jaki się odbył w sierpniu z. r. 
w Wiedniu, zwołało ministerstwo światy na 16 
b. m. ankietę w celu narad nad niektóremi nie­
dogodnościami średniego szkolnictwa austryackie- 
go. Pierwotny term in ankiety, z powodu influen­
zy, odroczono do 8 lutego. Do ankiety tej powo­
łano . z każdego kraju koronnego kilku mężów 
znanych na polu szkolnictwa, a z Galicyi będą 
zasiadać w te, ankiecie dwaj inspektorowie szkół 
średnich, pp. S a m o l e w i c z  i L e w i c k i ,  profe­
sor wszechnicy -  zarazem członek Rady szkolnej 
krajowej Stanisław Tarnowski i profesor gimna- 
zyum Franciszka Józefa we Lwowie, dr. K u b a 1 a.

Z  Niemiec.
Izba poselska sejinu 'pruskiego wybrała pono­

wnie przeszłoroczne prezydyum i dawniejszych 
sekretarzy. M iuister skarbu S c h o l z  przedłożył 
suchy urzędowy wywód finansowy o sprawdzo­
nych wynikach budżetowych w roku adm inistra­
cyjnym 1887/88 i dał przybliżony ooraz stanu z 
roku ubiegłego 1888/89 i p rzed ło ży ł preliminarz 
budżetu na rok przyszły 1890/91. Stan palstw a 
pod względem finansowym jest pomyślny. Nad­
wyżka dochodów ponad preliminarz w roku 
1888/89 wyniesie w przybliżeniu 80 mil. marek, 
w tern z podatków bezpośrednich 3 8 mil. — 
z pośrednich 9'8 mil., a 37 m il z ruchu kolejo­
wego. Dawne chroniczne niedobory zdaj# się u- 
staną zupełnie sKutkiem nowego kierunku pouty- 
ki ekonomicznej, a szczególnie podatku od wy­
robu wódki. Prelim inarz dochodów na rok przy­
szły wynosi 1586 mil. marek, w porównaniu z 
poprzednim  jest przeto w iii6zy o 108 mil.

O nowym k ie runM ba^S ^L ekonom iczne j, naj- 
o szczególnie

■  I .
Zlitu ZiiC p  niłuO  £pę
je Inokrotuie z m ^ B j j^ B ^ P T z e s z łe g o  roku tak 
w Izbie p o selsk ie jse jm ^prusk iego , jak w par­
lamencie niemieckim. Przeto należy przypuszczać, 
że w nowym parlamencie jeszcze głośniej ode­
zwie się krytyka o polityce ekonomicznej. P rze­
widując to, m inister skarbu ostrzega przed rewi- 
zyą ustaw cłowych.

Zapowiedziany w mowie tronowej projekt pod­
wyższeni* płac urzędników ma być w ten spo­
sób wykonany, że 18 mil. marek, przeznaczane 
dawniej na umarzanie długu, mają być do tego 
użyte, jeżeli sejm na to się zgodzi.

Do rozprawy nad ustawą przeciw socyalistom 
w parlamencie widocznie nie przyjdzie, gdyż nie-
tylko nie ma widoków przeprowadzenia jej, ale
czasu nie starczy, bu parlam ent musi być roz­
wiązany, aby między tem rozwiązaniem a ternu 
nein wyborów w dniu 20 lutego mógł upłynąć 
miesiąc, przez konstytucyę nakazany.

Z  Paryża.
Izba deputowanych i senat wybrały onegdaj 

ponownie prezydentów, wiceprezydentów i sekre­
tarzy poprzedniej sesyi parlamentarnej. Parlam ent 
zatem już się ukonstytuował i Izba deputowa­
nych będzie mogła przystąpić w dalszym ciągu 
do w e r y f i k a c y i  m a n d a t ó w  p o s e l s k i c h ,  
poczerń ma się rozpocząć era reform prakty­
cznych.

Prasa francuska zajmuje się obecnie nowo- 
t w orzącą się grupą lewicy republikańskiej pod 
nazwą „G rouie refurmista“, której założycielem 
jest radykalny deputowany z Marsylii L e y d e t .  
Poza nim, jak rnówią, nkrywają się przywódcy 
dotychczasowej skrajnej lewicy, którzy nie chcą 
na razie zerwać z większością republikańską, ani 
też sprzeniewierzyć się radykalnym swym idea­
łom. Leydet wyklucza ze swego programu od­
dzielenie kościoła od państwa i zniesienie budże­
tu wyznan, natomiast domaga się rozległych re­
form ekonomicznych i ustawodawstwa robotnicze­
go. Temps chwali program Leydefa, ale gani 
stanowczo myśl utworzenia osobnej grupy repu­
blikańskiej, jako pomysł, wynikły z dueba kote- 
ryjnego i naruszający tai. pożądaną w obecnych 
warunkach jedność republikańską.

Znany bulanżysta V e r g o  i u , którego m andat 
posnlski uniaważniono w Izbie deputowanych, 
uciekł na wyspę J e r s e y ,  by uniknąć odsiady­
wania ośmiomiesięcznej kary więzienia, na jaką 
skazany został wyrokiem trybunału za oszczer­
stwo, zwrócone przeciwko generalnem u Drokura- 
torowi Q u e 8 n a y  d e  B a u r e p a i r e o w i .

Z  Litbony.
W edług lizbońskiej depeszy, zamieszczonej w 

Tempa, a datowanej 15 b. m., nowy gabinet por­
tugalski już się ukonstytuował: Serpu-Pim entel 
obejmuje prezydyum gabinetu i ministerstwo spraw 
w ew nętrznych; H i n t z e-R i b e i r  o — m inister­
stwo spraw zagranicznych, L o p o v a z  — mini­
sterstwo sprawiedliwości, F r a n e o  O a s t e l l o  
B r  a n c o  — zostaje ministrem skarbu, A r r o y ś  
m inistrem m arynarki,Frederico A r o n  c a  —  min. 
robót publicznych , wreszcie g«nerał V a s c o 
G u e d e s  d e  G a r v a l h o  M e n e z e s  ministrem

to , gdzie stronnictwo republikańskie ma licznych 
zwolenników Studenci zapowiedzieli zebranie po­
lityczne . które zakazane zostało przez gubernato­
ra. Skutkiem tego studenci urządzili demonstra­
c je  uliczne, do których przyłączył się dość wiel­
ki tłum. Demonstrowano przed Konsulatem an­
gielskim, rzucano kamieniami do okien domu kon­
sula i — dopuszczono się innych czynów gwałtu. 
Krążyła pogłoska, że konsul angielski został za­
bity, ale, szczęściem, okazała się zmyśloną.

W Lizbonie panuje spokój, przynajmniej pozor­
ny, luduość stołeczna poprzestaje na niewinnych 
dem onstracjach. Lnczne grupy udał) się przed 
pomnik Oamoensa i na znak żałoby, okryto czarną 
Krepą figury otaczające monument. Ciekawą jest 
rzeczą, że prasa niemiecka na równi z francuską 
i hiszpańską krytykuje postępowanie Anglii z 
Portugalią. Z tego kroku d lą Disraeli, jakiego 
dopuścił się lord Salisbury w Afryce, wyciągnię­
to widocznie w niosek, że Anglia nie postępuje 
w Afryce par i passu z Niem cam i, & tego wła­
śnie żądają Niemcy i w tym celu starano się o 
porozumienie z Anglią co do równoległej dzia­
łalności kolonizacjinej na wybrzeżu zanzibarskiem. 
Widocznie Anglia nie myśli| stosować tej zasady 
do Afryki środkowej i południowej.

Oto co pisze Koel. Ztg. „Ktokolwiek z zimną 
krwią zastanowi się nad zatargiem anglo-portu- 
galskim, przyznać musi, że cały przebieg tej spra 
wy jest niczem innem, jak gw ałtem , zadanym 
m a ł e m u  państwu przez państwo w i e l k i e .  
Je s t to zresztą stara zasada polityki angielskiej, 
okazywać wzgardę — bez zachowauia nawet po­
zorów sumienności — wszelkiemu prawu, ilekroć 
wchodzą w grę handlowe interesa kraju, zwłasz­
cza gdy Anglia znajdzie się wobec przeciwnika 
słabego." Nie jest to z pewnośc.ą indywidualne 
przekonanie dziennika, ale raczej wyraz polityki 
niemieckiej, która oburza się, czuje się bowiem 
sama pośrednio dotkniętą i zagrożoną.

Z  Rosyi
Panslawiści mieli ułożyć wielki plan związku 

cłuwego pomiędzy Rosyą a państwami bałkań- 
skiemi. Ma być z tym zamiarem w styczności mi­
s ja  księcia G a g a r y n a  do Belgradu Wsku­
tek zabiegów tego dyplomaty urządzono już skła 
dy rosyjskiej nafty w K 1 a d o w i e, a książę usi­
łuje jeszcze zawrzeć układ handlowy z rządem 
serbskim, mocą którego okręty rosyjskiego towa­
rzystwa miałyby monopol dostarczania soli Ser­
iom .

Sól tę przywożonoby albo z Rumunii albo też 
z Lilii, gdzie się znajduje skład soli morskiej ro­
syjskiej. Statki rosyjskie mają transportować sól 
do Kładowy, a stamtąd do Belgradu szłaby ona 
okrętami towarzystwa żeglugi serbskiego, które 
się obecnie zawiązuje.

Finanse finlandzkie znajdują s»ę w pomyślnym 
stanie. Podług obliczeń Wydziału krajowego fin- 
andzkiego ma zwyzka w budżecie na rok 1890 
wynosić 3 miliony marek, a w roku następnym 
spodziewają się nawet 12 do 15 milionów.

Minister wojny W a n n o w s k i  otrzymał, jak 
powiadają, pozwolenie cara na budowę^uowej li­
nii kolejowej nad brzegami Czarnego morza. Li­
nia ta łączyłaby port N o w o r  o s V j s k i z koleją 
mi kaukaskiemi i byłaby ważnym środkiem ko­
munikacyjnym w razie .wojny pomiędzy Rosvą ą 
Anglią w Azyi środkowej.

G enerał C z e r n a j e w  zakłada w Moskwie, 
jak donosi Corr. de l'Est, dziennik z tendencją 
t-auslawistyczną

Z  Rzym u.
Encyklika papieska o społecznych obowiązkach 

catolików, sygnalizowana w wczorajszych telegra­
mach, odpowiada wzmocnion.j międzynarodowe: 
Dozycyi Watykanu i odznacza się tonem śmiałym, 
chociaż zręcznemi zwrotami nieco złagodzonym. 
Papież rozwodzi się nad orjow>ązkaml katolików, 
,ako obywateli, wychodząc z zasady, że katolicy 
c o c h a ć  p o w i n n i  o j c z y z n ę ,  a l e  w i ę c e j  

, e » z c z e  k o ś c i ó ł .  Ilekroć powstaje konflikt po­
między państwem i kościołem, należy raczej być 
posłusznym Bogu, a nie ludziom. Znaczy to, że 
obywatel kończy się tam, gdzie się zaczynu do­
bry katolik. Teo-ya ta nastręcza obfity m ateryał 
do krytyki dla państwowych dzienników wło­
skich. Wszystkie jednogłośnie potępiają wystą­
pienie papieża i znajdują encyklikę nawskróś soli­
styczną, zaleca ona|bowiem posłuszeństwo względem 
ustaw państwa, u każe słuchać władzy kościelnej 
więcej nad ustawy, zalecanie mięszać kościoła do 
walki stronnictw politycznych, a każe we wszystkich 
sporach kościoła z państwem słuchać bezwzględnie 
wskazówek papieża i biskupów, i nie poddając 
działalności biskupów żadnej krytyce, śmiało nieść 
misyę katolicką przeciwko państwa, ilekroć pań­
stwo działa nie po myśli kościoła.

W senacie włoskim odbywają się rozprawy 
nad projektem reorganizacji fundacyj dobroczyn­
nych. a z osnowy tych rozpraw wynika, iż senat 
stawia projektowi mniej oporu, niż można się 
było spodziewać, jaKKoiwiek należy przypuszczać, 
że senat nie przyjmie wszystkich postanowień 
projektu, zatwierdzonych przez Izbę. Duszą opo- 
zycyi jest m rgr. A l t i e r i  d i  S o s t e g n o .  Za­
protestował on w imieniu stowarzyszeniu pod 
mianem O a v o u r  u przeciwko wykluczeniu du- 
cnowieństwa z rad i komitetów fundacyj dobio- 
czynnych. Sostegno domaga się przedewszystkiem 
usunięcia z projektu wszystkich tych szczegółów, 
które uchybiają w czemkolwiek osobistej woli te- 
statorów.

ł ojny.

Z  Serbii.
Rząd serbski zniósł od I stycznia kilka posad 

poselskich przy dworach zagranicznych i oddalił 
ze służby przeszło 400 urzędników. Powodem 
tego zarządzenia ma być potrzeba oszczędności, 
lecz ponieważ oddaleni urzędnicy są po więKszej 
części obcymi, którzy od lat wielu byli w służ- 
bi< rządowej, a miejsca ich dostały się po czę­
ści obywatelom serbskim, przeto zamiar tego za­
rządzenia jest widocznie także politycznej natu­
ry, mianowicie chęcią pozbycia się obcych.

W edług Curr. de l Est -ząd serbski postano­
wi/ zmienić zupełnie stosunek swój do królowej 
Naialii, a to przez wzgląd na ważne polityczne 
i państwowe okoliczności. Natalia ma odzyskać 
napowrót wszystkie zaszczyty i przywileje swego 
dawniejszego stanowiska jako królowa. Skutkiem 
tego znikłyby wszystkie przeszkody, dzielące ją  
od syna. Potwierdzenie tej pogłoski upjitrują w 

■ Belgradzie w tem, ze Laiaua zaniechała sw#j po-

udać po protekcyę. Pogłoski te —  zdaje się — 
niezupełnie zasługują na wiarę, bo przywróce­
nie Natalii wszystkich honorów królewskich by­
łoby sprzeczne ze skutkami rozwodu, ten zaś zo­
stał uznany w konstytucyi.

Stosunki między Serbią a Rosyą zacieśniają się 
coraz więcei. Dowodem tego jest między innemi 
udzielenie przez cara mnóstwa orderów pomię­
dzy wyższych urzędników serbskich, rozpoczęcie 
układów o traktat handlowy między Rosyą a Ser­
bią, nawiązanie bezpośredniej kotnunikacyi han­
dlowej po Dunaju między Odessą a Serbią stat­
kami rosyjskiego towarzystwa, wreszcie tworze­
nie się w Serbii towarzystwa żeglugi parowej w 
spółce z owem rosyjskiem towarzystwem.

Z powouu nawiązywania tych stosunków han­
dlowych między Rosyr a Serbią niektóre dzień 
niki rosyjskie wypowiedziały jako zasadę, że na­
leży dążyć do unii handlowej między Rosya, Ru­
munią, Bułgaryą, Serbią i Grecyą i tym sposo­
bem zacisnąć węzły wzajemności i wspólnych in­
teresów.

„Jaki n w u a łe k , taka zapomoga".
Od posła powiatu ropczyckiego, p. Wojciecha 

S t r ę k a , otrzymujemy następujące pismo:
Szanowna Redakcyo!

W Nrze 12 Nowtj Reformy z dnia 16 b. m. 
wyczytałem korespondencyę z Ropczyc pod naoisem: 
„laki poseł, taka zapomoga". Nie mam wprawdz<e 
nie do zarzucenia tej korespondencyi, muszę ją je ­
dnak uzupełnić. W sprawie tej można powiedzieć 
nie „jaki poseł, taka zapomoga", ale raczej „jaki 
marszałek powiatowy, taka zapomoga". Jakzolwiek, 
będąc włościaninem w siermiędze, nigdy po salonach 
nie bywałem, laraz, gdy dowiedziałem się że istnie­
je fnndusz na zapomogi, udałem się do II departa­
mentu Wydziału krajowego, będącego uaówezac pod 
kierownictwem p. Chrzanowskiego, z prośbą, żeby 
powiat ropczycki dostał zapomogę. P. Chrzanowski 
odpowiedział mi jednak, ze jakkolwiek trzykrotnie 
wysłano okólnik do wydziałów Rad powiatowych, 
odpowiedź z wydziału powiatowego ropczyckiego je­
szcze nie nadeszła. Udałem się następnie do radcy 
namiestnictwa p. Terleckiego z prośbą o zapomogę 
dla powiatu ropczyckiego i tu otrzymałem odpo­
wiedź, że zapomogi dla mego powiarn dostać me 
mogę, gdyż wydział powiatowy nie uznaje jej po­
trzeby. Trudno wobec tego czynić mi zarzut, jakobym 
ja z mej strony czegokolwiek zaniebał. Jedyna wina 
spada wyłącznie na wydział powiatowy. Zaiste na­
suwa się mi pytanie, czy się godzi być posłem bie­
dnego powiatu po takim zawodzie?

Proszę łaskawie list powyższy umieścić w swojem 
szanownem piśmie, aby opinia publiczna dowiedz.ała 
się, że „jaki marszałek, tako zapomoga". — Proszę 
przyjąć wyrazy i t. d.

Olchowa, 17 stycznia 1890
Wojciech Slręk 

poseł na Sejm krajowy.
Z nasze strony musimy zapewnić szanownego po­

sła, że nie chcieliśmy mn uczynić żadnego zarzntu 
z tego po w od t’ , że powiat ropczycki nie otrzyma* 
zapomogi.

Kronika.

Bardzo poważne zaburzenia wybuchły w O p o r - 1 droży do Petersburga, dokąd miała zamiar się

K ra kó w , 18 styesnn
Wobec niebezpieczeństwa wylewów wskutek

zwykłycL o tej porze wezbrań wód rzecznych, by­
łoby pożytećznem, aby odpowiednie władze ponciyły 
publiczność i służbę bezpieczeństwa w gm inach, iż 
wszelkie doniesienia o stanie woć na rzekach i gro­
żących wskutek tego niebezpieczeństwach dla m it 
szkańeów, telegrafowane być mogą b e z p ł a t n i e  
Prawo to przysługuje każdemu obywatelowi lub n- 
rzedowi. Zarazem byłoby pożądaubm poinformowanie 
urzędów telegraficznych o istnienia takiego rozpo­
rządzenia, gdyż bardzo wiele tych nrzędów edaje się 
wcale o tem nie wiedzieć, lub przepisu tego nie ro- 
znmieć.

Chwila mazania lodów na Wiśle pod Krakowem 
ogłoszoną zostanie mieszkańcom wybrzeża strzałami 
z aruiat. Inżynierya wojskowa urządziła dwie stacye 
obserwacyjne przy moście podgórskim, oraz pod ko­
pcem Koscinszd i stąd ośmioma strzałami w trzech- 
minutowych odstępach dane będą sygnały ruszenia 
lodów. Jak  dotychczas, poziom wód rzeki nie pod­
niósł się, a podmywana z pod spodu i gdzieniegdzie 
z wierzchu skorupa lodowa nie zdaje się grozić nie­
bezpieczeństwem.

Wydział krajowy otworzył już magazyny zbożo­
we transitowe i magazyny na spirytus przy ulicy 
Warszawskiej w Krakowie. Dotychczas przyjmnją to­
wary na skład, ale nie wydają jeszcze ani waran- 
tów, ani też nie korzysta jeszcze nikt z przywile­
jów, które skład] te posiadają. Spodziewać się na­
leży, iż Wydział krajowy zarządzi wkrótce wszystko, 
aby instytucya ta stała się powszechnie znaną i po­
żyteczną.

Posiedzenie centr-alnege komitetu przedwybor­
czego odbędzie się we Lwowit w sali gai. Towarzy­
stwa kredyt, ziemsi. na dniu 20 b. m. o godzinie 6 
po południu. Przedmiotem narad jest przeprowadze­
nie wyboru członka Raay panstwL w miejsce hr. 
Romana Potockiego, który został powołany do Izby 
panów.

Delegat namiestnika przeprowadził rokowania z 
władzami wojskowemi co do udzielenia pozwolenir 
aby do rowu, odwadniającego place budowlane pod 
arsenał i 16 hudynków war.ziatowycl za rogatką 
rakowicką, wpuszczone zostały i wszystkie opady 
atmosferyczne z placu budowlanego fundacji księcia 
Lubomirskiego dla osieroconych chłopców. Jest więc 
nadzieja, że po 4  latach urzędowych i mcurzęao- 
wych zapewnień budowa schroniska wreszcie na oe- 
ryo rozpoczętą zostanie.

Posiedzenie komisyi statystycznej odbędzie się 
dziś w sali prezydenta miasta. Na porządki dzien­
nym sprawozdanie z czynności i uchwalenie budżetu 
na r. 1890.

Konkurs teatralny. Dyrektor budownictwa miej­
skiego w Wiedniu p. Berger wystosował list do pre­
zydenta miasta dra Szlachtowskiego, w którym o- 
świsdcza gotowość przybycia do Krakowa w cha­
rakterze sędziego konknrsu w sprawie planów bu­
dowy teatru. Posiedzenie iwry odbędzie się 27 b. m.

Pogrzeb ś. p. Aleksandra Merkert? odbył się 
wczoraj przy bardzo licznym udziale publiczności 
krakowskiej z różnych sfer. Na trumnie złożono 18 
wieńców dla uizczenia cichego pracownika, kochają­
cego kraj i gród naw
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Zmarli. W Mielcu zmarł -w 89 roku życia Ma­
teusz Szezerbicki, właściciel realności, żołnierz wojsk 
polskich z 1831 r., uczestnik bitw pod Wawrem, 
Wielkim Dębem i Grochoweia.

Antoui Krywult, obywatel m. Warszawy, zmarł 
dziś w Krakowie w 82 roku życia.

Z ta a tr r .  Wczoraj o godzinie 5 wieczorem ze­
brało się w teatrze liczne grono artystów drama­
tycznych, dziennikarzy i literatów, których wezwał 
tam znakomity nasz powieściopisarz Sewer Macie­
jowski w celu wspólnego odczytania ostatniej pracy 
swego pióra, będącej utworem dramatycznym — i to 
nietylko z formy, ale z krwi i kości, jak się w cią­
gu czytania pokazało.

Autor, którego sława nabrała w ciągu lat osta­
tnich tak wysokiego znaczenia, iż blask najjaśniej­
szy 'k gwiazd naszej literatury jej nie przyćmiewa, 
niedościgniony twórca w zakresie sfery ludowej zdo­
był się na ooraz sceniczny tejże slery, pełen szla­
chetnego realizmu, który wskrzesić może zamarły z 
Anczycem dramat ludowy, sprowadzając go zarazem 
na nowe tory.

Sztuka, budziła entuzyazm w gronie słuchaczy. 
O dalszych jej losach donieeiemy.

Przedstawienia 5mglistych obrazów1* ściągają do 
teatru tłuiny młodzieży, to też „diorama" ukaże się 
znów ju tr^  po południu i w poniedziałek o godz. 6 
WlSflwiem. Jutro w niedzielę wznowiony będzie efek­
towny dramat z irancuskiego p t. „Złodziejka11, z 
panią Hoffmanową w roli tytułowej. We wtorek po­
wtórzone zostanie „Wesele Figaara", a we czwartek 
po raz dziewiąty „Książę P an11. W sobotę na bene- 
fis panny W oj n owakiej ujrzymy nowość z francu­
skiego p. t. „Nerwowe żeny“, w tłumaczeniu M. sa- 
chorowskiego. Wesoły ten utwór grańym jest na sce­
nie warszawskiej.

W kasynie powszecfansm W Krakowie odbędzie 
się 22 u. m. widowisko amatorskie. Odegrane zosta­
ną .Dwit blizny1*, komedya w 1 akcie Fredry i 
„Podejrzana osoba**, komedya w 1 akcie St. Do­
brzańskiego. Bilety wydaje wydział dla członków i 
obcych począwszy od dziś codzie,nme między godziną 
6 a 8 wieczorem.

Ze &llzQ«wek. Jutro w niedzielę ua ślizgawkach 
obok ogrc-u botanicznego i w parku krakowskim 
przygrywać będą orkiestry wojskowe oa godziny 3 
do 6 po południu.

Popularyzow anie historyi polsk<ej. P. Antoni 
Rozmanit właściciel renomowanej parowej fabryki 
cykoryi i aurogatów kawy v» łCakowicach pod Kra­
kowem, wpadł na bardzo zręczny pomysł populary­
zowania swoim towarem historyi polskiej. Na ozdo­
bnych, chociaż nie kosztownych paczkach, zawierają­
cych wyroby fabryki p. liozmanita, naklejane są 
udatnie wykonane portrety wszystkich królów pol­
skich, a pod niemi drukowane szczegóły biografi­
czne. Cała kolekcya obejmuje 40 pudełek, a objęty 
nią został nawet ostatni z panujących w Polsce, 
Fryderyk August, wielki Książę warszawski Zagra­
nicą tego rodzaju informowanie ogółu publiczności 
najczęściej' o współczesrych wybitnych osobistościach, 
lub panujących, należy do rzeczy zwykłych, — u nas 
pomysł p. Boimanita może być w praktyce bardzo 
pożytecznym i zasługuje na uznanie. Ubożbza prze 
ważnie część mieszkańców, nabywająca towary p. 
Bozmanita jako artykuły codziennych potrzeb życia, 
otrzymuje za darmo ozdobne pudełko z obrazkiem, z 
którego młode pokolenie szczególnie cieszyć się zwy­
kło i w zabawie, nie wiedzą* nawet o tern, utrwala 
sol 1* w pamięci wizerunki królów, a co ważniejsza 
wypadki z czasów ich panowania. Pudełka z takie- 
mi etykietami w zaborach praskim . rosyjskim dia 
rodaków naszych byłyby cennemi upominkami, —  u 
nas niezawodnie znajdą wielu chętnych nabywców, 
tem bardziej guy i zawartość ich t. j. wyroby fa­
bryki p. Bszmanita, tak powszechns już w całym 
kraju ^jeanały sobie uznanie.

W ogrzew alni zarządzanej przez brata Alberta 
w Kaukusarni znajduje codzień pomieszczenie około 
200 ludzi, nie mających żadnego przytułku i schro-
nienja. . . .

Z dyrekcyi ruchu kolei państwowych. Począw­
szy od 1 lutego b. r. zaprowadzone zostaną częścio­
we zmiany sześciu pociggów mięszanych, kursują­
cych na szlaku Borysław-Drohobycz. Zmiana rozkła­
du jazdy ogłoszoną została plakatami umieszczonemi 
na wszystkich staeyacn.

CieŻkOWice, 17 stycznia. (Kc resp. A'. Hefortny). 
Wczoraj rano między godziną 6 a 7 w lasach dwor­
skich w Moszowej, powiat Chrzanów, leśny spotkał 
Kosuodarza z Bolęcina, Jana Kozuba, na kradzieży 
opałowego drzewa. W sprzeczce powstałej z tej przy­
czyny leśny użył broni palnej 1 ranił ciężko Kozu- 
be którego życiu grozi niebezpieczeństwo. Leśnego 
odstawiono dziś do sądu powiatowego w Ghrza-

W Kołomyi otworzył kancelaryę adwokacką dr.
Łazarz Zipser. .

Niemczyzna. Nadesłano nam odcinek przekazu
pocztowego ze Stryja zettom pillą: Utld-Anweisung.

^ Z a pisy na cele dobroczynne. Zmarły w w ar- 
azawie Teodor Rafał Brzozowski, b. naczelnik wy­
działu rządowej komisy i spraw wewnętrznych, zapi­
sał na instytucye uobroozynne kwotę b.OUU rs.

Czytelnia polska w Czerniowcach otrzymała z za­
pisu p® zmarłym tom Jakóbie Orłowiczu obligacyę 
ind jonizacyjną na 1.000 złr„ a ochronka katolicka
kwotę 100 złr

Z W arM awy. M łodznnierz Zagórski, literat, zna*
Gralicyi z prac satyryezo-humorystycznych, pi­

sanych pod pseudonimem Chochlika, założyciel wy- 
daw mego niegayS we Lwowie humorystycznego cza­
sopisma żiuiuwc domino , obecnie współpracownik 
warszawskiego Ulowa, obchodzić będzie jutro W 
Warszawie dwudziestą piątą rocznicę swojej litera­
ckiej działalności Satyryczne utwory Chochlika wy­
szły we Lwowie w dwóch tomaoh p. t. „o zmierz­
chu i świcie

Grób Kleopatry, Do muzeum brytyjskiego nade­
szła z Egiptu telegraficzna wiadomość, że odkryto 
tom grób Kleopatry. Znajduje on się 25 stop pod 
pow.erzchnią ziemi, jest 10 stóp długi, a 2 i p0ł  
stopy szeroki, oarzolag ma kształt piramidy i ozdo­
biony jest prześliczueim płaskorzeźbami, przedstawia- 
jąoemi pięć postaci kobiecych, a pięć dziecięoych. 
(iłowy kobiece ozdobione są koronami. Znakomici 
archeologowie, którzy grób ten odkryli, oświadczyli 
zgodnie, że jest to grób Kleopairy. Grobu i sarto- 
iagu nie otworzono jeszcze, gdyż czekają, aż nadej­
dzie pozwolenie chedywa.

Ze S t o w a r z y s z ę  A.
im  Towarzystwo Wzajemnej pomocy uczestnikom 

powstania polskiego z r. 1863/4 odbędzie dnia 21

bm. w sali kasyna miejskiego we Lwowie z ude­
rzeniem godziny 5 po południu doroczne walne zgro­
madzenie, na które członków czynnych i wspierają­
cych zaprasza wydzitł.

I t iw n o w a n ia .  Krajowa dyrekcja skarbu zamiano­
wała asystent 1 kasowe 10 Jędrzeja Kośoieleckiego, prowi­
zoryczny n oficjałem głównej kasy krajowej we Lwowi# 
w X kiasie rangi.

Z a p i s k i  p o l i c y jn e .  Straż policyjna ujęła wozoraj 
Aleksandra Mroc/.ka, który podał że się nazywa Konstan­
ty Oripowski. 2? lat licząoego, urodzonego w Warszawie, 
syna Jó„efa i Wiktoryi, malarza pokojowego, który przy­
bywszy do Krakowa w tow»rzysęwio Matrony Łabieżny, 
lat 19 liczącej, urodzonej w Kurskn, zamieszkał pod Nr. 
8 p.zy ulicy Garncarskiej i robiąc ciągle wyoieozki z 
mieszkania, dokonał kilka zbrodniczych kradzieży, a osta­
tnią popełnił pod Nr. 15 przy uliey Filipa zo strychu 
zamkniętego. Między różn«mi rsoczami, które j'uż zwrócono 
poszkodowanym, znalezi no u niego koc niebieski z czer­
wonym szlakiem niewiadomego właściciela, oraz kawałek 
materyi o deseniu tureckim.

Dnia 17 bm. popołudnia skaleczył się nożem ped gar­
dłem Gerson Katz z Kołomyi, at około Ju liozyc mogą­
cy, w ureszkmiu pod Nr. 9 przy ulicy Kr kowsk>ej, w 
zamiarze samobójczym. Katza odwieziono do szpitala.

H k ła d k i .  Dla Weteranów z r. 1831 nadesłał p. Ty- 
tui Bujnowski fz Pilzna uzbierane na towarzyskiein ze­
braniu 10 złr. 40 et.

Repertoar teatru krakowskiego.

W n i e d z i e l ę  19 stycznia: Po południu o go 
dżinie 3 ’/* mgliste obrazy.

Wieczorem „Złodziejka11, dramat w 5 akta<-h z 
francuskiego Lamberta Thiboust.

W p o n i e d z i a ł e k  20 stycznia: Wyjątkowo o 
godzinie 6 dla studentów po raz ostatni mgliste 
obrazy.

We w t o r e k  21 stycznia: „Wesele Figara11, ko 
medja w 5 aktach Beaumarchais’ego.

F idM ci nitowe, literacim i artystyczne
*** Autor „Pojedynku szlachetnych" Sewer zło­

żył dyrekcyi teatru krakowskiego nową swoją sztu­
kę, osnutą na tle życia ludu wiejskiego, z tak do­
kładną znajomością i tak barwnie opisywanego w 
cyklu nowel tego pisarza, wydanych pod ogólnym 
tytułem „Dla świętej ziemi". Nowa sztuka pod tyt. 
„Przebojem** jest utworem czleroaktowym (akt drugi 
w dwóch odsłonach). Główną bohaterką jest uboga 
dziewczyna wiejska Ilauusia, bohaterem p a ro b e j^  
Antek. Liczne typowe figury, wiernie z natury ki«-' 
ślone, jak wesołej kumoszki, wiejskiego hulaki, kar­
czmarza itd. ożywiają akcyę i są tłem , na którem 
wysoce utalentowany autor i świetny obserwator 
skreślił wielką i gorącą miłość ludu dla świętej 
ziemi w znoju uprawianej. Sztuka wystawioną ma 
być w pii rwszych dniach lutego br. Artyści pp. 
Sułkowska i Żelazowski grają role główne, Wojnow- 
ska, Werner, Siemaszko i inni przedstawią kreacye 
w zupełności odpowiadające najwybitniejszym rysom 
ich scenicznych zdolności. Wśród artystów zauważo­
no, ii w ogóle role w nowym tym utworze Sewera 
dają każdemu pole do popisu, a to może się stać 
niezawodną pizyczyną powodzenia sztuki.

*** Swtat w drugim zeszycie br. podaje dokoń­
czenie nowelki T, T. Jeża „W p r ą d z i e " ,  osnutej 
na tle dążności emancypacji kobiet. Udato* ilusraa- 
cye do tej nowelki rysował Włodz. Tetmajer. Inte­
resujące są artykuły dra Antoniego J. (Rolle) „Po 
i n k u r s y i  k o z a c k i e j "  i fachowa ocena obrazu 
Siemiradzkiego „ F r y n e "  z reprodnkcyą tegoż, da­
lej wspomnienie Stan. Bełzy z pobytu w O k s f o r ­
dz i e .  W dziale artystycznym ozdobą zeszytu jest 
utwór Wojciecha Gersona „ Zi ę ć  p o z y t y w n y " ,  
cała wiązanka bardzo pięknie wykonanych widoków 
starożytnych budowli P a r y ż a  przez Edw. Loevy, 
rysunek z teki ś. p Hip. Lipińskiego, a nadewszyst- 
ko pełen melancholii widok R. Kochanowskiego „n a 
m o c z a r a c h " .  Wreszcie notatka bibliograficzna 
świeżo zmarłego we Lwowie znakomitego akwareli­
sty Franc. Te p y ,  z portretem tegoż nader podob­
nym z lat młodszych. W dodatku powieściowym ,T. 
R o g o s z  pisze „Karyerowicza", a lir. R e y o w a  
tłomaczy Maksyma du Camp „Szary płaszcz." Kro 
nika wybornie prowadzona obfituje w wiadomości 
literackie i artystyczne.

>  * 1  e k o n o m i C S U

Stan spraw serwitutowych po koniec r. 1889
Od puezątku ustanowienia władz serwitutowych 

polkom  >c roku 1889, zgłoszono 30,446 używ al­
ności. Z pomiędzy tych używalności zgłoszono 13 
dopiero w ubiegłem półroczu.

Z całej liczby zgłoszonych używalności załatwio- 
n - po koniec roku 1889 —  30,412, z których-je 
anak pozostaje jeszcze w zaw ieszeniu, już to z 
powo lu wniesionych rekursów, już to z powodu 
nieoddanych ekwiwalentów lub niezłożenia ka­
pitałów wykupna 2 4 , rak że liczba ostatecznie 
)użr załatwionych używalności wynosi 30,338.

Z końcem rok j zeszłego pozostało do załatwienia 
o4 używalności, z których 18 nie było jeszcze

wcale przedmiotem dochodzenia, 16 zaś zostawa­
ło już w toku pertraktaeyj.

W 'dągu ostatniego półrocza załatwiono osta­
tecznie 18 używalności, a to w drodze ugody na 
korzyść stron ’ iprawnionych 10  spraw, podczas 
gdy w 8 wypadkach odsądzono występujących z 
uroszczeniami do służebności.

Ze względu na rodzaj używalności obejmują 
sprawy w minionern półroczu ostatecznie zała­
tw ione: 5 o pobór drzewa opalowego, 2 o pobór 
drzewa budulcowego, 2 o pobór drzewa na ogro­
dzenie, 3 o prawo pasania, wreszcie 6 o inne 
służebności.

Jako wynagrodzenie za zniesione służebności 
przyznano uprawnionym  prawomocnie po koniec 
roku 1889:

a) w piemądzaeh 1,209,927 złr. ct. 9 i b) w g run­
cie 277,121 morgów 6 7 0 ‘/ /□ 's ą ż n i .  Ekwiwalen- 
ta gruntowe obejmują 161 726 morgów □  sążni 
lasu i 115,395 morgów 29 sążni pastwisk, ról i 
łąk.

Sprawy dotychczas niezałatwione przypadają na 
poszczególne powiaty w następuiącym stosunku : 
7 spraw zalega w powiecie kamioneckim, 3 w po­
wiecie sanockim , po 2 w powiatach chrzano­
wskim , gorlickim , kołom yiskiin, krośnieńskim , 
lwowskim, pilzDeńskim i atryjskim , wreszcie po 
jednej w powiatach drohobvckira, grybowskim, ja 
sielskim, jaworawskim. mieleckim, mościskim, na-
dw órniauskim , turczańskim zaleszczycknn i żół­
kiewskim. V-

Konkura na rozprawy przem ysłowe. P rzew o­
d n ik  przemysłowy, wychodzący drugi rok w lJrz«- 
myślu, ogłosić w drugim tegorocznym numerze sze­
reg tematów  ̂ do rozpraw przemysłowych, aby tą 
drogą uzyskać szereg artykułów fachowo opracowa­
nych z cennemi wskazówkami w rozmaitych gałę­
ziach przemysłu krajuwsgo, a zaiazem aby obudzić 
zainteresowanie się nietylko P rzew odnikiem  p r ze  
m ystow ym , ale i stanem przemysłu w krajn.

Artyknły te mąją obejmować co najmniej po '/2 
arkusza druku garmondu, mają być traktowaue po- 
pnlarme, zwięźle, przystępnie dla ludzi o elemen- 
taruem wykształceniu. Rozprawki będą premiowane. 
Za każdy temat oznaczono premię pierwszą w kwo­
cie 25 złr. i premię drugą ^  kwocie 15 złr. Prace 
nie premiowane będą autorom zwrócone, prace pre­
miowane będą diukowane. Termin nadsyłania opra­
cowań pierwszych pięciu tematów oznacza się do 15 
lutego, reszty tematów do 1 marca br.

W razie wątpliwości co do wartości nadesłanych 
prac, zwróci się redakeya z proŚDą o ocenienie do 
znanych osobistości fachowych w kraju naszym.

Oto szereg tematów:
Temat 1. Z jakiego materyału należy wykonywać 

drzwi i okna w domach mieszkalnych lepiej urzą 
dzonych ‘ Podać właściwości obranych materyałów, 
produkcyę tychże w Laszym kraju.

Jaką rozmaitość co do używanych materyałów *po- 
ty« amy we i  rancyi, Anglii i Niemczech; podać w 
‘/1# naturalnej wielkości rysunek jednej z nowszych 
konstrukcyj okien wraz z okuoiem.

j emat 2. Dlaczego fabryjtaoya zapałek nie rozwija 
się w Galicyi ? Op>sać istniejące fabryki i tychże 
produkcyę. Podać, ud czegd, zaieży dooroó zapałek i 
wykazać braki dotychczasowych wyrobów.

Temat 3. Opisać produkcję pieców kaflowych w 
ł^aiicjd iątlliąjącp ^ab ry z iii. jch wyroby. Zwrócić 
szczególniejszą uwagę na \upadłą fabrykę w Babi­
cach nad Sanem. Wykazać znakomite własności 
gminy w Banicach i zbadaj tę okoliczność, czy nie 
należałoby z powodu, że istnieją jeszcze wcale do­
bre budynki, piece etc. podnieść tej upadłej fabry­
ki ? Rozpatrzyć się w produkoyi pieców kaflowych 
w Przemyślu i zbadać warunki rozwoju tego prze­
m y tu .

Dla objaśnienia podać rysuuki wyrabianych pie­
ców.

Temat 4. Skreślić historyę fabryki w Glińsku, 
opisać szczegółowo wyroby dawniejsze a dzisiejsze.

Temat 5. 0 ile wyroby tkackie krajowe wyrównu­
ją  wyrobom zagranicznym i wykazać różnice i braki 
i poddać szczegółowej krytyce istniejące szkoły, war- 
•taty wzorowe i fabryki.

Temat 6. Historyczny pogląd na przemysł górni­
czy w Galicyi, stan tegoż w obecnej chwili, warunki 
rozwojn w przyszłości.

Temat 7. Fabrykacya dachówek w ogólności, a 
faleówek w szczególności.

Podać miejscowości, w których znajduje się glina 
odpowiedna na dachówki. Zbadać szczegółowo pod 
tym względem Przemyśl i tegoż okolicę.

Wykazać zaiety dachówki wobec wszelkich innych 
materyałów do krycia dachów.

Temat 8. Garbarstwo w Polsce i upadek tegoż. 
Ozy mnszą nasze skóry *a granicą byó garbowane 
i napowrot u nas sprzedawane. Przyczyny tego stanu 
rzeczy, środki zaradcze.

Temat 9. Szczegółowy opis fabrykacyi czemidfa 
na buty (szwarcu). Dlaczego sprowadzamy artykuł 
ten z zagranicy? Czy można u nas dobry szwarc

W™ m at 10. W jakim stylu należy w Galicyi bu­
dować ? Rysunki objaśniające.

Wydział Tow. -Solidarność", którego celem jest 
popieranie przemysłu i handlu swojskiego, wzywa 
wszystkich przemysłowców- ,0 nadesłani! pod adre-

J  w a g i : Barometr znowu opada przy lekkich 
północno - zachodnich wiatrach i łagodnym powie- 
fzu , temperatnra blisko zera. Dalszy stan nieba bę­
dzie zmienny, naprzemian pochmuruy.

sem Redakcy. Tygodnika rolniczego w Krakowie
ulica Garncarska 1 5 wykazów i cenników artyku­
łów przez nich wytwarzanych.

Zwraca się również do duchowieństwa, pp. w ła­
ścicieli ziemskich, nauczycieli itj, z prośbą o nadsy­
łanie wiadomości o pizemjśle krajowym ze szczegól- 
nem uwzględnieniem przemysłu domowego.

T a r ę  n a  K l e p a r z u .  (Sprawozdanie 
Kraków, 17 styoznia.

Płaooco za 100 kilogr. netto :
P i s e n i e a ...............................
Zyto................................................
. J l U t l
O w ie s .........................   .
G r o c h .............................................................
Tatarka 
Ptos .
F a s o la ....................................
J a g ł ? .................................................
S i a n o ..............................................................
Słoma
Koniczyna na paszę za 100 kiiogr
Ziemniaki za h e k t o l i t r ...............................
aaja za kopę . . . . . .
Masło za g a r n i e c ...............................
Spirytus na 95° Tralesa zt> hektolitr . . 
Okowita na 80* „

N. S c  form y.)

od
9-~. 
8 40 
8-15 
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1 0 -  

6 50 
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1 0 -  
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12-— '
7 —
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1 2 -  

14-—
4 —
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2 10
4— 

7 5 -  
73 —

S p o s t r z e ż e n ia  m e t e o r o lo g ic z n e
(podług obserwatoryum krakowskiego). 

Kraków, dnia 18 stycznia.
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Telegramy „Nowej Reformy!*
( Telegramy własne „Nowej Ueformy“.)

.Wiedeń, 17 stycznia. Podstawą porozumienia w 
kwestyi językowej miał być projekt, wypraco­
wany przez ministra sprawiedliwościhr. S c h o e n -  
b o r n a .

Praga, 15 stycznia. Zastępca prezydenta w na­
miestnictwie F r i e d l ,  ma być przeniesiony w 
stan spoczynku, a miejsce jego zajmie jeden z 
wyższych urzędników ministerstwa spraw wewnę­
trznych.

l i r  T h  u u, przy ustąpieniu ewojem ze stano­
wiska namiestnika Czech, otrzyma od cesarza 
wyrazy najwyższego uznania.

Petersburg 18 stycznia. Dicń douosi, że 
A p u e h t i n  ina być powołany do Petersburga, 
gdzie obejmie posadę w zarządzie cesarskiego 
towarzystwa filantropijnego.

z targów portugalskich usunąć angielskie pienią­
dze, porzucić zwyczaj przewożenia towarów na 
statkach angielskich i pomyśleć o utworzeniu no­
wych targowisk w Afryce, jakotez ogółem o no­
wych miejscach zbytu dla płodów i wyrobów 
portugalskich ?

Londyn, 18 stycznia. Zwtoki lorda N a p i e r a  
złożone będą we wiórek w M a g ć a l i  w koście­
le katedralnym  św. Pawła w grobowcu obek 
W ellingtona

Królowa angielska, książę Walii, i inni człon­
kowie rodziny królewskiej, następnie cesarz Wil­
helm  i cesarzowa Fryderykowa przesłali wdowie 
po zmarłym listy z kondoiencyą.

Kopenhaga, 18 stycznia. Sejm zwołany ua 
24 b. m.

StocKholm 18 stycznia. Król otworzył sejm. 
m ow a tronowa zapowiada zmiany kodeksu karne­
go, dalszy ciąg uzupełnienia siły zbrojnej i usto- 
w? 0 ^kezpieczeniu robotnikow.

Turyn, 18 Stycznia. W edług biuletynu lekar­
skiego o godz 9 Yj wczoraj wieczór stan chorego 
księcia A osty pogorszył się znacznie pi zez roz 
szerzenie się zapalenia w prawem pfu<;u. Upadek 
sił coraz większy. Król ma tu przybyć.

Turyn, 1? stycznia. Książd A a c s t  y Asmadeusz, 
przyjmował wczoraj sw. rakiam enta na własne ży­
czenie. W otoczeniu chorego znajdowały się: Letycya 
lKlotylda, córki księcia genueńskiego. Cesarz Wil­
helm dowiadywał się telegraficznie o stan zdro 
w ij Księcia.

Wczoraj wieczór o pół do 9 odbyro się kon ­
sylium lekarKie z Baccelim.

Biuletyn z dzisiaj lano opiewa- Po bardzo 
niespokojnej nocy lekkie oznaki polepszen.a

Stan chorego jest baraza niebezpieczny.
Ateny, 18 stycznia. Rozeszła się pogłoska, że 

pomiędzy kiólem a T r i k u p i c e m  powstała 
znaczna i poważna różnica w zapatrywaniach na 
sprawy polityczne.

Belgrad, 18 Stycznia. Stefanovic, deiegat rządu 
serbskiego do układów z Bułgaryą o traktat h a r-  
dlowy, uda się znowu do Sofii, aby zawiązać 
przerwane układy.

K ursa telegraficzne.
N a  g l e t d i  l e  •srr i  o  d e ń s k l ę j

( Teltgtamy B iura korespondencyjnego.)
Wiedeń 18 stycznia. Wczorajsza konfereneya 

ugodowa trw ała od godz. 1 do 5 */* po południu. 
Omawiane kwestyę utworzenia narodowych kury i 
w czeskim sejmie i kwestyę rewizyi Sejmowej 
ordynacyi wyborczej. Następne posiedzenie rozpo­
częło się. dziś o pierwszej.

Berlin, 10 stycznia. Cesarz przyjmował wczo­
raj po południu prezydyum Izby panów, które 
doniosło o ukonstytuowan.u się Izby 1 wyraziło 
współczucie z powodu śmierci cesarzowej Au­
gusty. _

Berlin, 18 stycznia. Parlam ent odesłał do ko- 
misyi wniosek rządowy o subweneyonowanie ko- 
munikacyi pocztowej między Niemcami a wscho- 
dniem wybrzeżem Afryki.

Paryż, 18 stycznia. M inister wojny rozporzą­
dził, aby przy jesiennych manewrach kilka kor­
pusów używało prochu bezdymnego.

Charleroi, 18 stycznia. Pomiędzy chlebodawca­
mi a robotnikami przyszło do nowych nieporozu­
mień, wskutek czego wzrosła liczba strajkują­
cych robotnikó-w. , .

Madryt, 18 stycznia. Z powodu pomyślnie po­
stępującej rekonwalescencyi króia usunięto w pi- 
łacu królewskim arkusze, na których zapisywano 
nazwiska, pytających się o stan zdrowia chorego
króla. .

RUdryt, 18 stycznia. Rejentka poleeiła prezy­
dentów’ Izby poselskiej, Alonzowi Martinez, u- 
tworzenie nowego gabinetu. Martinez podjął się 
tej misyi i zamyśla utworzyć gabinet pojedna­
wczy.

Lizbona. 18 stycznia. Mityng, który się zajmo­
wał na wniosek handlowego stowarzyszenia kwe 
styą zerwania stosunków handlowych z Anglią, 
zastanawiał się nad pytaniem, czyby nie należało

dnia 18 stycznia 1889 roku.

Zjednoczony dług w papierach . . .
Zjednoczony dług w srebrze 
Austryaeka renta złota . .
5 % ausD-yacka renta (marcowa) .
Akcye banku austro-węgierskiego . .
Akcye k r e d y to w e ...................................
Londyn ....................................................
S r e b r o .........................................................
20-to frankowki za sztukę . . . .
Dukaty austryackii . . . . .  
Banknoty banku niemiec. ir  100 m.

Odpowiedzialny R ed ak to r : 
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88 __
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Rubryka „Nadesłane* nie pochodzi cd Redak- 
cyi którr też żadnej odpowiedzialność' *r dią 
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Wszech nauk lekarskich
Dr. Ladirilk Sohaeider

mieszka obecnie:
Rynek Kleparski 1. 9, L piętro

dom Wgo Dąbrowskiego 
obok apteki Wgo Piotia K rokw ljcza .
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papiery wartościowe
I banknoty zagraniczne

kurmje i sprzedaje r y t
p o d  n a j k o r z y s t n i e j  a s  e m i  £  

w a r u n k a m i

Kantor wymiany fi
i  i Ł Bjrz. liM m  Sj 

Banku hipotecznego Jj
w K rakow ie

' f ,  k  L .  3 0

K r a k ó w ,  a n i a  l .
(Buz bieżącego kupwnn.)

Ruble papierowe . . . .  za 100 rubli
Marki niemiecki* . . . .  za 100 mar.

frankówka z ł o t a ..........................
6•/„ Pożtezka krajów , galtc. za złr. 100 

Pożyczka krajów* galie. za złr. 100 
5•/, Obligacje indemu. gal. za złr. 100 k. in- 
41 ,•/„ Lifty aastaw. Banku krai. za złr. 100 
5°/ OWigi komunalne ,  „ . 1 Kinis.

4°/. -
* v * . .
5'/. ,
S*/. -

5°/. ,
K/o .

Ijirtj zastawne Tow. kred. ziem.
- H Em.

likwidan.

Banku hip. * prem. 10»/o 
zwr. za 40 lat 

Król. Po’-  wt rubli 100

L w ó w , d n 1*  l -
(Bez bieżąccsn. kuponu.)

Akcye Tanku hin. gal. (dywid.) na jłr. 200 
5°/, Listy zast. Banku tupot, g ii za złr. 100 
4‘/t% Listy zut. Banku krąj. z ł zł' 100 
5*/, Listy zast. Tow. kred. ziem. za złr. 1» 1
*’V /. * ,  „ „ za złr. 100
4*. „ , „ „ on  złr. 1QP
ó”/„ Obngacy« ind-ain. Jgano. za u .  100 m. k. 
V,'t Oblig. ktmun. Bauiru kraj. za złi. 100
41;,’/, Obligaeye p iżytzki kraj. za złr. 100

płaca [żądają

U A 50 
57 25 
9 28 

104 25 
96 75

103 75
98 -  

100 25
96 —
93 75
99 25 

101 —

104 75 
101 -

94 50 
86 50

“290 — 
101 —
98 — 

101 50
99 40 
93 25

103 85 
100 50 
96 99

130 -  
58 25 
9 38 

106 _  
95 _  

105 25 
99 — 

101 50 
97 25
94 75 

100 _
104 _
105 75 
101 75
95 50 
87 75

295 _  
102 -  

99 -  
102 50
100 40 
94 25

10Ł 8 5
101 50 
97 90

100
100
100
100

W arszawa, dn ia  17/k.
(Bez bieżącego Kuponu.) 

b*/. Listy -asiawu* z r. 1869 '•* ■'ubU 100 
4•/, Listy likwidacyjne . za rub1 100 
5*/„ Listy zast. Warszawy l Em. „
5*/: .  „ .  I? Em. „
57. • - » K l , n ”
5 •/. * n „ 1VEU ,

W ie d e ń , d n ia . 17/1. 
Obl l gl  d ł u g u  p s ń s t w a

(bez bieżącego kuponu.) 
Henra austr. papier. . • »* złr.

„ srebrna . • *“ ^ 1.
„ „ złota . . • za złi-
„ „ papier, nowa

Losy z r. 1854 n» 250 złr.
„ z r. 1860 na 500 złr.
„ ł r. rS60 na 100 złr.
„ z r, 1864 bez •/, całe
„ i  r. 1864 bez */, pół

Bf/.
r u
f/o
5;/.
*•/.
5"/.
5°/.

7,a z łi. 
za 
za 

. za 
za 

. za

100
100
100
100
Id.
100
100
100
100

Obllgaoye kerony węgierskiej
4°/„ Renta  .........................** złr.
5°/0 Renta papierowa • ■ *a złr.
5 '/, Obl.k.Ostb. z 1876 w zł. . . .
Pożyczka prem. węg. po 100 zł!
Pożyczka prem. węg. po 50 zł. „
4*Y Losy CisauskietTiieisf-Re*.),

100
100
100
100
100
100

88 15 
88 35 

109 8 
101 60 

0|133 
141 75 
146 — 
175 50 
175 —

99 05 
113 -
136 
136 25 
126 75

96 35 
88 50 
99 — 
96 20 
94 75 
94 25

88 35 
88 55 

110 05 
101 80 
134 
142 25 
147 75 
176 50 
176

99 25 
113 75 
136 75 
136 75 
127 25

Obllgaoyt Indannlzi .yjna
5*/, Obi ind. Galicyi za 100 m.k.
5*/„ Obi. ind. Befcow. . . .  za 100 m.k. 
51,, Obi. ind. Siedm . . 100 m.k.
4*7„ Obi ind. Węgier . . . za 100 złr.

Listy zastawne.
41/*’/, Bodeu-Crsdit ailgem. ost. za złr. 100 
3•/, Boden-Credit allg. ost. z pr. za złr. 100 
5°/0 Banku hip. gal. z 10•/, nr. za złr. 100 
5®/„ Banku hip. gal. 40-letuie za złr 100 
5a/0 Gal. Tow. krnd. ziem. stare za złr. 100 
4•/, Gal. Tow. kred. ziem. ok.r. 41 złr. 100 
,4f/»°/o Gal. Tow. kred. ziem. okr. 52 złr. 100 
4lll*7l Bank krajowy galicyjski za złr. 100 
5°/„ Bank kraj oll komunalne za złr. 100 
4V / ,  Baniu austro-węgiersk. za złr. 100 
4*/, Bauku austro-węgierskiego za złr, 1(H) 
40/„ Banku hip. węg, z premią za złr. 1«)

L a s y .
Budapest. losy Bazylika na U złr. w. a.
Kredytowe austr. na 100 złr. w. a.
O l a r y .............................. na 40 złr. m. i
4»/# Tow. żegl. Dun. . ua 100 złr. w. *
KiJtowsŁia . . . .  na 20 t.łr. w. a
Ofner (.miasto Budy) . na 40 złr. w. 4.
Czerwonego Krzyza austr. nj 10 złr. w. a.
Czerw- Krzyża wigierskie na 5 mc. w. a.
Rudolfa - • ■ ua l t  złr. w. a.
jStanisławawsir^ . . .  aa JO ztr. w. a

płacą. żądają

104 50 105 40
104 60 105 50
105 — —
88 35 88 8.5

101 _ 101 50
108 — 108 50
104 85 _
101 25 _
101 65 102 25
93 60 —
93 25 99 75
98 25 '8 75

100 25 _ _
101 75 102 25
9i 80 100 20

U l 25 U l 75

8 10 8 40
181 50 182 ?.t)

d8 50 5? 25
127 — 128
23 50 24 50
61 — 61 —
19 — 19 50
12 40 12 80
19 50 20 50
32 — 35 —

6 — 
5 -  
1 3 -  
1? — 
21 - 

3(
39-80
1 2 -

Akaye iw  kaw*
Anglo .ank . . . . .  na 200 
Banirerem Wiener . . na u  O 
Kredyt dla Landlu i przem. na 160 
Kirditbank wdg. ailgem. na LuO 
(łalio. Bank hipoteozny na 200 
LasuderbauK • . . na 200 
Ausiro-węgiersk’ . u w u  
TTnionoank.....................na lOO

161 73 
1U  60
31*5 25 46 75 
293 —
733 — 932 -  
(*5% —

Akoye kaisjawa.
16-87 Żegluga na Dunaju . . na 500 złr. 

117-25 Ferdynanda P4 a^or. na 1050 7-łr. 
7*35 Karola Ludwika . . m- 2 .0 zł .
7*94 iroszyoko-Bcg Umińskie . ua 200 złr.

13 40 Lwowsko-Czernow. . na 200 Hr.
27 fr. Staatseiscnbalm ■ ua 200 złr.

1 fr. Lombardy (Sddbain1 i,a łuO złr.

W a l u t
Dukaty pełne ważne
ŹO-to Fr«iLówki . . 
20-to Marzowki . .
F<L-imp«ijały roi. pełne 
Funty szteelingi 
Baoiuocy wioskia 
Bubie papieru-> y

■a iztukę 
za sztukę 
za sztukę 
za sztukę 
za iztokj 
za sztukę 

10'i sztok

13*
tr>
815 V5 

JS47 f i  
E9 f  -235 60 
936 - 
254 GO

374 -  
2-595- 
'87 -  
159 50 
236 
233 *5 
138 54

5 56
& 33

11 52
9 \ \

Jb 25
T30

S

376 -  
2605— 
187 60 
160 —ł-ST — 
233 76 139 60

5 58 
•  55 

11 64 
ii 11 

a l 82 
V, 3ł

A l G I S T  K A C ł t  A K K I j

B a n k o  w o  - S o m i a o  w y ,  S a n t o r  w y m i a n y  
^  w Krakowie, Bynek główny Nr. (19 Llala A-B.

D o m

Kupuje i sprzedaje, tak na rachunek własny, jak i w drodze kom isowej: papiery państwowe, akce, listy zastawne, losy, monety, oraz inne 
walory, eskontuje i realizuje wylosowaue efekta i kupony; wydaje krótkoterminowe przekazy do wypłaty we wszystkich znaczniejszych miastach 

w Austryi i zagranicą; przyjmuje zlecenia giełdowe, wykonywując takowe spiesznie, pod najkorzystnie/szemi w arunkam i
K a s b a w a  alAAAnln ■ n ra w in S T l i n l n t w i n  U li m la M i tn a  nflfll t o .



Nf t f f  A R E F C B M A . Kruków, 19 Stycznia 1890.

Bolesnym dotknięci c.osem, spo­
wodowanym utraty najdroższego 
męia i o jca , doznaliśmy prawdzi­
wej pooieoLy w licznych ze wszech 
stron okazywanych objawach ży­
czliwości i współczucia.

Nie mogąc inaczej zazwaczyć na­
szej wdzięczności wszystkim Tym, 
którzy raczyli w zięć udział w cięż- 
kiom zmartwieniu naszem, oraz 
w  obrządzie pogrzebowym, wyra­
żamy serdeczne „Bug zapłać". 

M a r y a  M e r k e r t o w a
SCO 1 wru t  dziećmi.

MMłO eg zem p la rzy

25 c-.) , z przesyłką pocziową 23 cent 
Wjjjjikuwe zniżenie to trwać będzie 

tylko do wyczerpania tych 1000 egzem 
f a r z y .  196 l
Adres wydawcy: JK. B s ir te s z e n  icz , 
K r a k ó w ,  S u k i e n n i c e ,  L . 3 7 .

Dostać można i w Adorinistracyi „N. 
R eform y".

L. 87.
O kó ln ik

do Szanownych Wydziałów Bad powia­
tu fr/ch Towarzystw rolniczych okrę­
gowych, Kołok romłczych i Zarządów 

Gmin
Komitet c. k. Towarzystwa rolniczego 

krakowskiego zawiadamia szanowne Ra
dy powiatowe, Towarzysrwo rolnicze o 
i/y j w«, Kółka rolnicze i Zarządy gmin, 
ąe sprzed iw eć będzie w r. 1890 Gmi- 
ąoo., Kołkom rolniezym i włościanom 
#rxM szanowne Bady powiatowe i To- 
w-n«s(wa rolnicze okręgowe poleconym, 
siemrę wieloinu z Rygi sprowadzone z 
odj^is&uiA opustem.

Uprasza się u rychłe zamówienia z 
nadesłaniem n J a t u i .  184 i

Kraków, dnia 13 styeama 1890.
W U«-Pr«zee: Sekretarz:

8 t .  H o m o l a e * .  H .  Z e w i e c k i .

R o d z i c e
sanienitjąey awjrók n/Mw. Uuiesi ,ża]ąr>Dh tfo 
n k p  W iJakaśde, .aniaóeló e ar w ranem 

auejeen, zechcą powierzyć ieh mej epieoe 
Jako emerytowany sędzia, eały cza* wolny 

peewkęeam dozorowi nad pomerzonemi mi dzieć­
mi, Bł.an na wzg'edzie nietylko naukę, ale takie 
przykładne i noralne ieh w.fshowanie.

F e lik s  B adw aA skl.
Ullea Krapaioza. L. 8. 191 i 3

Praktykant
umieją*1 .wy f otrzebny jest do magazynu 

towarów galanteryjnych 190 1 5 
J .  Z u p l a t n l r . k l .

Dom piętrowy
i  ogrodem i gruntu 12 morgów, przy 
plantach w Krzeszowicach.  J e s t  d e  

s p r z e d a n i a .  194 1 2
Adres: Piotr Kuraziela. Krzeszowice.

Dzierżaw a.
Młyn amerykański walcowy

v  M o g i l e
srządzjny  nowym system >m , wraz z 
gruntam i, jest k a i d e ^ e  e z a s u  d o  

w y d z l s r i ą w l e n l a .
W iadomość u H. F r its c h i, właściciela 

lemu handlowego w Krakowie. i9u 1 3

mm
bfd$ obionym w p<mUd*iaiftk duia 20 
ityeinia i wtortk dnia 21 ttyoznia

w Oświęcimia w hotelu Herza
eelem udzielania pomocy i rady

upMiti lezMitala I Mz MDezpieczeiiitwi
e y j m e n e B i e  z ę b ó w  zyitemm zme- 
tj k EłóhfMa b eeb eleen e p lem - 
b e w a a t e  c h o r y c h  i w y p i i c h -  
n l» ły < * h  z ę b ó w .  Złote srebrne i 
Biineralne plomby Wnawianie sztucznych 
■seaęk (A*z buln). Zębr eztyftowe bez 
peU rth wda Całe urzęki z przyrządem 
■eąojwi hez zpręłjn. Przerabianie żle zie- 
daąeych zębów Trwałość i naUralny wy.

giąć poręeza aię 181 i  3
Niarwykle przystępne ceny!

D r i e s e n ,  amer. lekarz zębów 
s  G liw ic (Sziąsk pr.).

V mitiziaiek I wtirek 2 0 1 r m a n ii 
M n ą i  i  Ośwtfclnlb w hoteli Hera

piersiowe
l ł r a  h c e b n r g e r a .

Jedyny Irodek przeciw chorobom plu­
sowym. m ano w icia: uporczywym, kata ■ 
rem, kaszlowi, zapaleniu gardła chryp-
oo, załsgmiomu i t. P.

IT pk let 9 0  c * z a  stempel i opa­
kowanie na prowincyę o 10 ct. więcej.

Do nabycia w aptece „pod złotą głową, 
Leona Routera w Krakowie. 193 1 o

IN". B Ł i i N E D I C T
I W T Ł H K S  B A K U O W r  i  K t t J I I Z Y J K T

" W i e d e ń ,  X ., L u g o o l c ,  3 .

Z l e c e n i a  n a  Q i e ł d e
w w a r t o ś c i a c h  s p e k u l a c y j n y c h  1 d e p o n o w a n y c h

załatwia natychmiast jak najkorzystniej.

L O S Y  7S T -A . M I H S I E J O Z S f E l  T J J ? Ł A T Y .
Natychmiastowe prawo grania po złożeniu I raty

Wielki szereg jólów nerwowych

© 2
O h G  o  •- 

£  a

1 Los austryac. Czerwonego krzyża?
m ie s ię c z n ie ..........................1 złr

1 Los węgiersl Czerwonego Krzyża
m > ')«ięezuie......................... 1 złr.

1 Los włoskiego Czerwonego krzyza
m ie s ię c z n ie .........................1 złr.

1 Los Bazylika iDomban) iniesięcz 1 złr. 
1 Los serbski tabaczny miesięoz 1 złr.

J 1000 egzemplarzy

„kalendarza dla wszystkich"
wysłano dla rozsprzedaży w Królestw o 
Poiskiem, zosu ły  przez cenzurę rosyjską 
zsmronione i zwrócone onegda< wydawcy. 
Wobec tego wydawca postanowił zniżyć 
eenę . . A n a n a s a ’* n a  3 6  c e n t ó w  
(zamiast 60 ct.), z przesyłką pocztową 46. 
cent. a „ K a l e o d a ł s a  d la  w sz y -  
■ m l r h "  n a  1 S  c e n t ó w  (zam iast

Los Tow. Kredyt. ziemsk. 
rata miesięczna . . .  5 złr.

węgier. los hipoteczny rata 
miesięczna . . . .  5 złr.

4% Los Cisański rata miesię­
czna .............................. fi złr.

jakoteż w s z y s t k i e  g a t u n k i  losów pojedynczo i w grupach według żyozenia

g C  D o  c i ą g n i e n i a  w  d n i u  1 3  l u t e g o  "K O  
g ł ó  w  u  a  w  y g r  a n a  B O . O O O  z z l r .

polecam jako znakomity paper loteryjny

Kwity na wygrane Tow. kredytowego ziemskiego
(Gewinnstscheine der Boden-Credit-Lose).

[ Takowe grają we wszystkich ciągnieniach premiowych aż do roku 1930 na wszvstkie j
główne wygrane. 178 1 8 |

R o c z n i e  8 ,  p O z n l a J  4  c i ą g a  l e n i a .
Do nabycia w 12 midięeznych ratach po 2 złr.

W  Po nadesłaniu 1 raty przesyła s’ę kwit udziałowy z seryą i numerem.

KUTRZEBA & MURCZYNSKI 
Handel papieru, skład obić i introligator&ia

w  K r a k o w i e
polecają rozmaite gatunki papierów, przyborow szkolnych i kancelaryjnych

Papier listow y ozdobny i s ia d u  i oryginalny francuski i a n ie lsk i w  kaseiacb i paczkach.
Papier rysunkowy w rolach biały i tonowy na metry.

P i ó r a ,  o ł ó w k i ,  k r ó d k i ,  b l o k i ,  t e c z k i  i  ] » » m ię t i i £ l r i .

Wzory rysunkowo angielskie i francuskie.
W l o l l c l  w y b ó r  a l b u m ó w  n .* *  f o t o g r a f i e

Regestra gospodarcze i księgi handlowe
oraz wykonywamy o z d o b n e  a d r e s y ,  t l y p l o u i y ,  a lh u . i iy  i t e c z k i .

Bilety wizytowe litografowane i drukowane. u S  2 o

i . o o o o c  o c x j o c o o o c x :

$ c .  T 3e * ..A :Q jr
c. k. n ad w o rn y

H A I I I D L  H l i R B A T l
najstarszy interes zał żony w roku 1850

w  W i e d n i u ,  Z . ,  T ł f o U z e l l e ,  3 T r .  A ,
poleca swój bogato zaopatrzony skład najprzedniejszych chińskich , japoń-; 
'kich, indyjskich gatunków herbaty z nieiwszej ręki, jakoteż pr*v,.Jz,wego I 
Jamaica Rumu, Cognacu, Araku, Śliwowicy I Ponczu , specyalności prze­
dnich francuskich likierów, szwedzkiej Lsencyi pónczowej, holenderskich 
Likierów firmy Erven Luca» Boi* w Amsterdamie, arigielskicłi Biszkoptów 

firmy Huntty & Paimers i t. d
C a u r U J  1 p r ó t o l t l  n a ,  S a  i l a z  j e .

Szybka prze.syłka codziennie pocztą, 2867 8 10

!Ważne upomnienie!
ty c h . w s z y s tk ic h ,  k tó r z y  d o ty c h c z a s  n ie  p o s ia d a ją  p o lic y

nbezpieozenis jużto p o s A g l l , jużto spadku dla rodziny fg d y d  k a ż d a  p o l i c s  m a  
z n a  i f i n r  g o t ó w k i ) ,  bardzo przydatne są dla domu, oędącego w złyoh stosunkach 
majątkowych , lub dla właścicieli realności , gdyż w razie nagłej śmierci właściciela po 
wypłaceniu Kwoty ubezpieczonej realno, ć może być spłacona. , interesa domowe uporządko­
wane ; dla m ł o d y c h  m a ł ż e ń s t w  n a d e r  w a ż n e  i b e z w a r u n k o w e  zapewnie­
nie utrzymania ijn ie  i dzieeiom^ wreszeie może być użytą polica jako fitfeyS lnb depozyt.

I* o l i t - a  u b e z p i e c z e n i a  n a  ż y c i e  J e s t  w e  w s z y s t k i c h  w y p a d ­
k a c h  n a n jp e w n ie is z y .u  r o d z a j e m  o s z c z ę d n o ś c i  ,  przenieść należy je n a d  
w s z e l k i e  s k ł a d a n i e  d o  k a s  itp. — V\ jaki sposób najtańszą policę nabyć można 
wękrte ustnie lub pisemnie pod lyskrecyą bezpłatnie : n a d i n s p e k t o r  a s e k u - a ^ y i  
K l e i n  w  W i e d n i u .  1 .. F r a n z  J o  l e p h s  Q u a i ,  2 0 ,  od godz. 2—5 popołudnia.

U b e z p ie c z y ć  s i ę  m o ż n a  a ż  d o  <łO r o k u  ż y c ia .  7 3 15

KAZIMIERZ HENISZ
j Ł o n o e ^ j r o T ^ o w a n y  b u d o w n i o z y

otw orzył

A iu ro  T e c lm ic ^ n e
w  K ra k o w ie  p rz y  u lic y  Z w ie r z y n ie c k ie j , L. 4 .  §g*

Biuro technii-zue wvrabia pl«uy i kosztorysy dotyczące wszelkich budyń 
ków tak czynszowych, iakoteż febrycznych 

Przyjmuje kierownictwo budowli, or&z bierze takowe w przedsiębiorstwo.
1 ^ *  U ł a t w i a  s i ę  w a r u n k i  k r e d y t o w e  "M N. „■

odnośnie do budowli wziętych w przedsiębiorstwo rjć
— ------------------------- -—  T

Ł a z i e n k i  k r a j o w e !
p r z y  u l i c y  Z w ie r z y n ie c k ie j ,  L . 6 .

3 f» jw jtw o ru ie jM y  Z ab lad  w K r a k o w ie .
W aimy naa.-murowe bielizua g rzana , tusze wszelkiej tem peratury tak we 

dnie, >ak i przy oświetleniu gazowem.
8 9 ” 8 0  " I g  w  a b o n a m e n c ie  ta n ie j .

Administracja Łazienek krajowych zawiadamia, źe w marcu b. r. olwartym zostanie 
~  Z a l Ł ł a d  W o d o l e  o z n l o z y

w zorow o  u r z ą d z o n y .

Za najlepszą i najtańszą uznaną
. i  ■ i  •

1 c . k .  w y ł  n p r z . pjaięijzt n o r m n l.

kalesony do jazdy konnej
(fabrykanci Jan Hampf &  Sdhne, Schdnłinde)

dostaicia w uznanym najlepszym nitunitu i po nader ta­
nich cenach tylko

IGNACY KESSLER
Wiedeń, I,, Stepbansplatz, Sfock-un-Eistnplatz, 7.

Zaznowienia z prowincyi panktualuie za zalie j ą .  — Ł ata- 
logi i cenniki darmo i opłatnie. 2291 1 8 52

pooząwszy od r.erwjwego bólu głowy aż do Rpczątkii paraliżu (apopleksyi) — oddawna szydził z usiłowań sztuki lekarskiej. Dopiero nowszym 
ozasniu przypad zdobycz, że przez użycie uajprestszej z wszys kich dróg, skóry, doszli ludzie do ftzyologicznego odkrycia, które obecnie po 
setnyoh doświadczeniach rozpoczyna swoją podróż około zwni i zajmuje w wysokim stopniu zarówno koła naukowe , jak nerwowo ehore osoby. 
Wynaleziony przez byłego lekarza wojskowego Romana Weissmanna z Wilshofen i na doświadczeniach 50-letuiej !ekarsk>ej praktyki czerpany 
sposób toczenia : r> rzez  c ą d z s ie n n e  J e d n o r a z o w e  m y c ie  g ło w y  w p r o w a d z i ć  o d p o w i e d n i e  s u b s t a u c y e  w p r o s t  p r z e z  
S k d r ę  <lo u s t r o j u  n e r w o w e g o ,  ma tak zadziwiające skutki do zapisania, że wydana przez wynalazcę tego sposobu leczenia broszura;

6 c M a c k  ne.m jfc łi i paraliżu (apopleksyi mózgu) zapobieżenie i wyleczeuie
wyszła w krótkim -zasio w 17 yL-tfhniu. Książką obejmuje nietylko łatwo zrozumiałe wskazówici o istocio tej nowej terapii i osiągniętyon skutków 
□aw:t w rozpa izliwych wypadkach nerwowjch bólów, lecz także poświęcone tej metodzie naukowe opracowania p r a s y  l e k a r s k i e j ,  jak 
wi le orzeczeń lekarskich powag, jakiemi s ą : D r. ttied . f". M ^ni& re, p r o fe s o r  p o l i k l in i k i  d la  ch o ró b  k o b ie c y c h  w  P u r y i u  , Ii

/ i ł ,  i  f / )    f i l  w*.-*-.    X  Ł           1  -m « w . . .  ł  ________ _____ ___—  „  . 7 / , . . . . .  . . .  . 1 1 , .  _ .   1 .  „  Ł ______
   . ,   _ . _, r -    , ________  .. „ . P tte

o u ffe tn o n t, 1 0 . — le k a rza  ch o ró b  u m y s ło w y c h  D r a  rned. S te in g r o b e r a  w  d o m u  n a r o d o w y m  d la  n e r w o w y c h  c h o r y c h  
w  O h a ren to n , — k r ó l.  r a d c y  z d r o w o tn e g o  D r a  (Johna w  S zczec in ie , — w  k s tą ż . le k a r z a  p o w ia to w e g o  D r a  m e d ,  
G ro * $ m a n n a  w  d o h ‘,  ttgen , — n a d w o r ,  n a c ze ln e g o  le k a r z a  szp ita l'i D r a  F . F o r e s tw r a  w  J g e n , — ta jn e g o  r a d c y  D r a  
S  h e r in g a  z a m e k  G u te n je ls , B a d  E m s ,  — D ra  m e d . D a - s e s , n a c ze ln e g o  le k a r z a  i d y r e k to r a  g a lw a n o - te r a p e u ty c z .  
z a k ła d u  d la  n e r  n o w y c h  w  F a r y k u , E u e  S t. D o  n o r  A 3 3 4 ,  — D r a  m e d . i  k o t  u tu la  vo n  A s c h e n b a c h  w  K o r f u , — cen. 
lekai. 'za p o w ia t .  D r a  Bunba. .ha  w  C y r k n i c y , — ces. k r o i  s ta r sze g o  le k a r z a  sz ta b o w e g o  I .  k la s y  D r a  m e d . J e c h la  
«■ ł f  l e d n iu ,  — D r a  m e d . V. E .  v o n  S c h ie s l w  O s ie k u , — D r a  C. B o n g a ^ e 1 w  L a  F e r r ió r e , c z ło n k a  c e n tr o w e j  B a d y

h ig te m c z n e j  w e  F r a n c y t  i wielu innycn 
Po. yŁ8Z£. broszurę poleca s ę 2,B(em usilnie w s z y s t k i m  ty n t ,  k t ó r z y  c i e r p i ą  n a  c h o r o b l i w e  p r z y p a d ł o ż e f t  n e r w o ­

w e ,  W o g ó l e  tak zw ną ue.rU-owoj? objawiającą się przez diugoirwa™ b ó l e  g ło w y ,  m i g r e n ę .  u d e r K e n i a  o® g ło w y ,  w i e l k i e  
••o r .d r a z n le n ie *  n i e p o k ó j , b e z s e n n o ś ć , oielesny ogóluy n i e p o k ó j  i  n i e m l ł ć  a c a n c l a ,  nasżępnie c h o r y m  . 
a o t k u l ę e ł  b y l i  p A r a l i ż e m  i jego następstwami. a więc p o r a ż e n i e m  ,  o d e b r a n i e m  m o z ry  lub n i e w y r a ź n ą  
ti n d n e i u  p o ł y k a n i e m  , S a tj  w ito A c ią  s ta w ó w  i oiągiemi w nich bólami , częściowemi o s ł a b i e n i u  m i  . n l k n i e n i c  
m ię i  *i, b e z s e n n o ś c i ą  i t- p.. którzy już s z u k a l i  p o m o c y  l e k a r s k i e j  i prze* z^ane środki lecznicze, jak kuracye 
.•wodolecznicze, wcierania, elektryczność, galwanizm , kąpiele parowe, mułowe lub morski, ż a d u r g o  w y l e c z e u i a  l l l b  p o le ą
Ł ie  o s ią g n ę l i ,  wreszcie tym osobom, k tó r e  b o ją  s i ę  p a r a l iż u  i mają do tego poród ciagrego n c u u c ia  b o j a ż n l . ___ _
g ło w y , b o ln  r l  . z  j  7, n a p a d a m . , z a w r o tu , m ig u n ia  i b ły s z c z e n ia  w  o c z a c h , u c z u c ia  , a ie  u jn i a  pod czołem, 
s z u u u  w u s z a c h .  S w ię d z e n iu  i  o b u m a r c iu  n ó g  i r ą k .  wogóle wszystkim należącym do powyższych trzech działów n e r w o ­
w y ch , tudzież dziewcząt b le d u ic o z r y c b ,  także z d r o w y c h  ,  n a w e t  m ło d s z y c h  o só b  z a tr u d n io n y c h  w ie le  u m y s ło w o  
i chcący.-.h zapobiedi? reakcyi umysłowej czynności.

Dostać można opłutuic i darmo w aptece L e o n a  K o s n e r a  w  K r a k o w ie . 166 1
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męskich towarów modnych
to k u  «Jnu sob ie  nadentać bogato  

i l l i is tr o b iu iy  c e n n ik  firm y

B S R E O Z & L 5 E Ł
W i e n ,  I ;  B a b e n b a r g e r s t r a s s e ,  N r .  1 .  

F il ia :  I-, S c f to t tb n g a s s e ,  6 . 2935 13 25

U M ó K i U N M *

Na Karnawał! 
MAGAZYiś Mdb~

w  K r a k o w i e
■ u K l e i m l o e ,  X*. 1 8 ,

poleca

l
*

S
r po leca  —

wielki wybór M n  p a r y s k i e j
.................................................

do ubierania sukien barowych, piór stru- 
Wieh, oraz Wszelkie nowości w zasres toa- 

lety damskiej wchodzące.
S u k n ie  h a lo w e  , /spacerowe, jn1 

też i. kostiumy wykonuji w jak naikrót-^g 
Iszym czasie z gustem i eiegau :yą p o W  
c e n a c h  u m ia r k o w a n y c h  ^

. Kapelusze damskie ■ gorsety -
5  w wielkim wyborze. 12 9 12 g:
t m ----------------------------------------------------f l i

M o d e l e  p a r y s k i e .  ^S
Wyszedł z druku zeszyt 1, II i 111 podręczni­

ka tytułowanego :

Najlepsza Metoda
do nauczenia się w 3  m i e s i ą c c a h  b e z  n a .
u c z y  C ieką po niemiecku czytać pieaó i roz­
m aw iać ,  kurs  wyż.zy, wydanie IV, apistna 
przez F ')ato y . P e u s s u e r n .  Każdy reszyt 
koszt,ne 15 c e n tó ir . Wszy^ikieh zeszytów bę- 
dzn 18, które można nabywać w księgarni ach jak 
równioż i następujące dzieła powyższego autor* : 

Ku-« niższy tejże metooy, wydanie V, cały 
tom 8 0  c e n tó w .

M j l p y  elementarz p ta - i e w e c la
a objaśnieniem wymowy, r 14 wzorkami pisma 
i 141 rycinami 4 7  C t., ) xO e t .

Elementarz palski
z wzorkami rysunków, pisma i z ryc.nt.mi, ra­
zem 3 l v  f i g u r  i metodyką 3 4  e t .,  bez me­
todyki ł  i  c t .  i 7  C t. 2970 G 10

Najlepsza metoda angielska
dla s.imouLów do nauczenia s,ę po angielsku w 
2 4  ie k c y a e b  z w y m ó w  9 0  c t .

Skrad główny w księgarni
G. Geoethuera i Sp. w Krakowie.

Wypróbowane i 1000 uznań
Er|*C ■ x  i Aj Ja*° najlepszo uznane c.

t ‘j P   ̂ uprzyw. z e g a r k i .
- rlLŁ Warsztaty nowycłi zegt •

rów i repfcraeyj

W. Kollmera
w Wiedniu

IX, Senrltengasse, Nr. 1.
Najlepsze źród,o spro 

wadzańia wszulkich ga- 
t r^a tunków zegarków I łań-
V V ź -H a l  S l n T T  cuszków. 3 lata rzetai-

nego poręczenia. 1000
^  uznań do przejrzenia da­

ją niezbity dowód doskonałości rn^ch zegarków, 
iamówienia z prowincyi za zaliczką. C en y  
s t a ł e .  Odiprzedająaym 10%. 105 63 IM
Ilustrowane cenniki na żądanie darmo i „płatnia

g r o g

‘ Jan Drzewiecki )
budowniczy kontesyonowany jl

b. (echric/.ny urzędnik Magistratu, rf" 
p r z y  u l ic y  W ie lo p o le ,  L . 7 ,  ^
przyjmuje do wykonania p auj, Loszto- (j< 
r ;s ' i oszacowania dl* budowli prywa- 
tnyCh i publicznych, oraz inne CŁyuuości j t  
techniczne, nadto podejmujs: się prowa v  
drania budowy we własnym zarządzie lub K 
w drodze przedsiębiorstwa tak w Krakowie 
I i*k i na prowiucyi.

K o n k u r s .
Zarząd miejskiej Kasy dla cho­

rych rubotnilro\v w Krakowie ogła­
sza konkurs celein obsadzenia od 
1 lutego b. r. t r z e c h  gnohnd 
I c b a r / j  przy Kasie dla chorych 
robotników w Krakowie z p/acę 
roczną po oOO zżr. Bliższe warunki, 
i instrukeye są do przejrzenia w 
biurze kasy.

Ubiegający się o |ednę z tych 
posad mają w nieść najpóźniej do
d n ia  2 2  s t y c z n ia  b . r .  p iso n ąn e
podania do Zarządu kasy (ulica 
bracka, L. 8), wykazując w nich 
dotychczasową praktykę.

K r « k ó w ,  1 s ty c z n i a  lS lłO  r o k u .  
Prezes kasy 

19 3 JP ried lein .

W  m a
Tokaj uko - IKegyaiaj Akie

ezyste pod g w arau c j?  , :ak uaitsa ie j u

E L  K L . E S J X A
H u rlow rrtK a  w in  w  K o s z y c a c h

(Kaschai Ungarn). 113 116 d 
d e n n ik i  b p łą r n ie .

Jrt

Japoński papier
o c z y s z c z a ją c y  i d e l ik a c ą c y  u łe ć .

Japoński papier jest sporządzony z naj ­
czystszych wtóŁien bawełnianych , jr s t  
miękki i delikatny j-.k aksam it, posiada 
w wysokim stopniu własność wciągania 
potu i tłuszczu, a te wydzieliny są przy 
rzyuą nierówności skóry i różnych wy- 
pryąkow. Papier ten skóry nie czerwieni 
i nie drażni, d l.te^o  usunięcie potu i tłu - 
-zęzo z ciała j- s t  jedynie inożebne tytn 
delika 'iijn i {'apierein, którego żaden rę ­
cznik, ani najdelikatniejsza chustka nie 
jest w sianie zastąpić. Zaleca się więc 
ścieranie twarzy tym papierem nietylko 
p'dcza^ chodzenia, tańczenia itp., ale 
także prz*d i p> każdem umyciu si ę,  a 
szczególnie tym, którzy zaraz po umyciu 
*ię z pokoju wychodzą. 174 2 3

J ó z e f  B U U L U r f ,  
Fabryka chomiczno kosmetyczna

pod tiriną Eilwarda Kiernika 
w  K r a k o w ie , R y n e k  g ł M I ,. 9 0 .

p o d  I,. 15 p rzy  u l ic y  S to la r s k ie j ,  
n a  I p ię tr z e ,

otwarty zostaje w pierwszych dniach stycznia b. r.
nowy kurs

lekcyj gimnastyki 
dla panienek i elKopezyków

pod kieruukie.u doświadczonego nauczyciela 
j ia ó z o r e m  le k a r s k im .

Di» wi«K« -j korzysoi ćwiczących sic lekoye 
w moiui Zakładzie odbywają się zastępami, naj­
wyżej z 8 uuzm złożoneini , dlatego apraszc się 
o ryenłe zgłoszenia dla dogodniejszego wyboru 
gouziu

Lekcie odbywaj; si; trzy razy tygodirtuwo.
O p ra tę  w y n o s i  J z ł r .  m le s łę e s n ie .

Na żądanie udziela się lekoyj po domaoh.
28 6 6 - A .. W e l B B ,

w ła s e ie ie l  Z a k ła d u .

Lto

lip waha
rtórj środek z pomrędiy widu 

rzaohwmlanyah, zaJodpowlałMtjzzyw 
f j*zt nr jego caerpieiuL, w_ nieohąj ma - 
' .'wioęaeśe j « u *  i or-ej—ld do: B P in  Hf 1 
| Iip4utlłt Ił Uiflil, UluztzBW. broakt^ą 1
| „Przyiaolal oheiwot^nadnikowanetamliś^ ' 

przókomqiq zt lymąoe onor* in praw* óchue 
l zachowania rpfw Przyjacielu wekznmyoh, 

^hiet^ko ni«Botrz«hił»ok wy-
azdtnw, Ina whjóżn takk pałą- 

t •uje.t ■honała densL.i 
Braniu wi» •] 

iimnajiiiL

• f f l  4 8 8  4  G I L .
Dr. M ICHAŁ KAUFMANN
ieezy, jar dawco.', ehoroby tiawów mięśni I 
nerwów (ns^-woboie, Eureze, porażojia, hysteryęą 
jaro tez atonią kiszek i otyiosó za pomoe) 
B i ię a k e n ia  (Massogc' wadłog metody Mez- 

gera w j .n>5f»i dam e.
Przyjmuje od godzin * 2 dt 4 poooładniu w 

óomn V,g Kaczmarskiego przy n i .  G r o d z ­
k ie j ,  L . 3 * . 106 47 75

Jl/totUzieikiec
ł  i r k o lk c z o n n  V I  - k l a s ą  g i m n . ,  któiy 
dla poratowania zdrowia zmuszony był przerwać 
swe daisze nauki poszunuje na ozas swego ur- 
lopa odpowiedniego zajęcia w mjescie lub ua 
prowincyi. — Łasaawe olerty poi adr. L .  T .  
Ł .  2 4  poste rest. K  - a k ó w . 168 2 2

Od 2 5  l a t  i s tn ie ią c y ,  r e n o m o w a n y

BANK
szuka z a a t i ę p o ó w  dla sprzeda­

ży losów nu raty. 162 2 5 
#T Wysoka prowizya zapewnione.'Mm

“ ‘srty nadsyłać: „ O ffer te  nuli l»- F .  
3 9 4 7  ■ an Maasens.ein und Yogler, Wieu.

A&eala-inkassenta
z Pancyą 150 do 200 złr. poszukuje się zaraz 

do iuteresn rentownego 
Wiadomość: e tś tr rn  -w y z r la r lo z r e r e ,  

t loryaask», L 45 Kraków. 142

N A Ł O N  K Ó O
orai

Pracownia sukien damskich
M C M I  M O L IN Ł IE W K Z

iv l i r n k o w i e
Unia A-B, I piętro, w domu Wgo Janin, J

poleca n a  k a r n a w a ł

suknie wieczorowe I balowe
podług najnowszych żurnali,

czepeczki, ubiorki,
K w i a t y  l  p i ó r a , . ,

Ceny umiarkowane. 87 5

P o k ó j  d l a  k o ń i b i y
frontony widnv, j*-st n  8 złr. miesięcznie. 

Rynek, L 9, III piętro. 54 3 3

C i

%ą  b i i  k o
r i j  StcwarzyszMia Nauczyctelek i j i
rzet Franciszkańska, L. I, parter, )m 4

I
pod kierunkiem K 4

A . I ł E M B O W S K I E J  ^
ij poieoa Sun. Rodzicom i Opiekunom tw j

& nauczycielki ffl
Polki, IraLcuzki i Angielki, oraz

W
B o n y  i w / e l f «  v a v c r ;  n i<

85 8 8 J

Kilku krawców nięsiisn
znaidz e natychm iast u i o i e —*' iz e n i  o, 

BI iż, zei wiadomości udzieli id fń iu i-  
strucya „N. Reformy"1. 164 2 3

W

w tychże narodowości. 172 1 0

P i a n i  11 o
używane do SDrzedeuia. śżgiędar go mo­
żna codziem.ie od, godziny 2 di 0, ul 

StudenckL, 9, parter. 126 3 3

Z drakami Zwi%s Fowej w Krakowie. P a p i e r  z  f a o r y k i  B r a c i  F i j a / k o w s i d c h  w  B ie ls k u . Odpowiedzialny rządca drukarni A. Szyjewski.


